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Kampania sprawozdawczo-wyborcza PZv R

Narada aktywu ostrowskiej 
organizacji partyjnej

Wielką naradą aktywu, która zgromadziła ponad 500 osób 
zapocząkowano wczoraj kampanię sprawozdawczo-wyborczą 
ostrowskiej organizacji partyjnej.
Obrady otworzył I sekretarz 

Komitetu Powiatowego — Jan 
Majerczak witając członka 
Komitetu Centralnego I sekre­
tarza KW PZPR w Poznaniu 
— Jana Szydlaka. Podobne 
spotkanie aktywu wojewódz­
kiego odbyło się w piątek w 
Poznaniu.

W pierwszej części ostrow­
skiej narady Jan Szydlak wy­
głosił referat na temat węzło­
wych zadań organizacji partyj 
nych w rozpoczętej kampanii. 
Będzie to kampania szczegól­
nie doniosła, bowiem zbiega 
się ona z 20-tą rocznicą zjed­
noczenia partii robotniczych, 
oraz poprzedza bezpośrednio 
V Zjazd PZPR. Sprzyja jej 
znaczny wzrost aktywności or­
ganizacji partyjnych, ich zwar 
tości i siły oddziaływania, do 
czego przyczyniła się m. in. 
wymiana legitymacji człon­
kowskich. Jednakże jedynym z 
najważniejszych zadań jest dal

sze pogłębianie pracy politycz 
nej i ideowo-wychowawczej.

W trakcie obecnej kampa­
nii na porządku dziennym sta­
nie dalsze umacnianie demo­
kracji wewnątrzpartyjnej, kry 
tyki i kolegialności działania. 
Wiele uwagi trzeba będzie tak 
że poświęcić sprawom pracy z 
kadrami, kontroli realizacji 
uchwał Organizacji oraz wnio 
sków i postulatów członków 
partii. Na poczesnym miejscu 
w partyjnej dyskusji muszą 
się znaleźć sprawy produkcji 
przemysłowej i rolnictwa.

W drugiej części obrad Jan 
Szydlak odpowiadał na pyta­
nia uczestników narady.. Py­
tania dotyczyły problemów 
wewnątrzpartyjnych jak i licz 
nych kwestii społecznych oraz 
gospodarczych. Dużo zaintere­
sowania okazano w pytaniach 
sprawom międzynarodowym, 
ruchów robotniczych na świę­
cie itp. (z)
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W. Gomułka przyjął 
członków 

kierownictwa ZMS
W związku ze zbliżającym 

się IV Krajowym Zjazdem 
ZMS I sekretarz KC PZPR — 
Władysław Gomułka przyjął 
20 bm. członków kierownictwa 
Związku Młodzieży Socjalisty 
cznej: przewodniczącego Zarżą 
du Głównego ZMS — Andrze­
ja Żabińskiego, wiceprzewodni 
czącego ZG — Zygmunta Naj- 
dowskiego i sekretarzy ZG:

Wietnam: partyzanckie oddziały rakietowe 
wznowiły operacje zaczepne

Piraci amerykańscy kontynuowali terrorystyczne naloty na 
DRW. Ataki te spotkały się ze zdecydowaną odprawą arty­
lerii przeciwlotniczej DRW. Jak donosi Wietnamska Agen­
cja Prasowa zestrzelono jeden z amerykańskich samolotów. 
Tym samym liczba amerykańskich samolotów strąconych 
nad DRW wzrosła do 2727.
Jak wynika z informacji 

podanych przez rzecznika woj 
skowego USA w Sajgonie siły 
narodowo-wyzwoleńcze Wiet-

Rzeki wielkopolskie wystąpiły z brzegów
Alarm powodziowy d8a kilku powiatów

Sytuacja na wodach Wielkopolski nie jest najlepsza. Wo­
jewódzki Komitet Przeciwpowodziowy ogłosił alarm dla po­
wiatów. Czarnków, Trzcianka, Ostrów, Kalisz, Pleszew, Mię­
dzychód, Rawicz, Kościan, i miasto Piła. W niektórych re­
jonach rzeki Noteć, Prosną, Warta, Obra, i Kanał Obrzański 
wystąpiły z brzegów zalewając okoliczne łąki i pola upraw­ne.
A oto reporterskie wrażenia 

z rejonu Wielenia i trzcianec- 
ko-czarnkowskiego odcinka Do 
liny Nadnoteckiej. Wody wy­
stąpiły tu z koryta rzeki, zale­
wając tysiące hektarów łąk 
oraz niże-j położonych pól i o- 
grodów. Alarm powodziowy o- 
głoszono tu w piątek w połud­
nie, lecz w Wieleniu ostre po­
gotowie trwa już od środy.
Właśnie tego dnia po godzinie 
22 woda zaczęła wdzierać się 
do pomieszczeń inwentarskich 
Zakładu Specjalnego „Caritas”. 
Trzeba było natychmiast ewa­
kuować przeszło 90 sztuk nie-

W Bydgoszczy

Bandycki napad
na taksówkarza

Prokuratura Powiatowa dla 
m. Bydgoszczy wraz z organa­
mi MO prowadzą dochodzenie 
w sprawie bandyckiego napa­
du na taksówkarza bydgoskie­
go 32-letniego Ludwika Kuliń 
skiego.

18 bm. w godzinach wieczór 
nych nieznany osobnik polecił 
zawieźć się przez taksówkę nr 
134, którą prowadził Kuliński 
na stadion Zawiszy, który znaj 
duje się w pobliżu lasu. Kie­
dy samochód wyjechał ńa ma 
ło uczęszczaną drogę, siedzący 
obok kierowca bandyta wydo 
był z kieszeni nóż zadając Ku­
lińskiemu kilka ciosów. Na 
wszczęty przez niego alarm, 
sprawca napadu widząc nad­
biegających przechodniów — 
zbiegł.

rogacizny. W strefie bezpośred 
niego zagrożenia znalazły się 
zabudowania: Piótra Remba- 
rza, Józefa Grasiń i Antoniego 
Kupały. Wszystko przygotowa­
ne zostało do ewentualnej ewa 
kuacji. Na wszelki wypadek 
czekają łodzie, pomieszczenia 
zastępcze dla ludzi i zwierząt.

Pierwszą walkę z żywiołem 
musieli . stoczyć pracownicy 
„Stolarni”, gdzie woda zaczęła 
zalewać jeden z magazynów 
wyrobów oczekujących na e- 
ksport. Sam zakład nie jest bez 
pośrednio zagrożony, ale woda 
wdarła się też do magazynu 
materiałów podręcznych i ko­
tłowni. Pracujące nieustannie 
pompy chronią obiekty od zala 
nia.

Zagrożony był również nowo 
zbudowany mostek na Starej 
Noteci w Wieleniu, pozbawio­
ny dotychczas bocznych umoc­
nień betonowych. Tylko dzięki 
natychmiastowej interwencji 
drużyn ratowniczych i pomocy 
miejscowych zakładów pracy, 
zdołano obiekt zabezpieczyć 
przy pomocy kamieni od pod­
mycia i zawalenia.

Chociaż wystąpienie wody z 
brzegów Noteci jest dość czę-

ste, to wylewu podobnych roz­
miarów nie notowano tu od 
lat. Dzięki stałej gotowości do 
walki z żywiołem (przygotowa 
ne w porę łodzie, bosaki, wor 
ki i piasek, latarnie, pasy bez­
pieczeństwa), można było na­
tychmiast przystąpić do prze­
ciwdziałania jego naporowi.

(sb)

namu południowego wznowiły 
ostatnio swą działalność na 
płaskowyżu, gdzie swego cza­
su toczyła się jedna z najwięk 
szych bitew w wojnie wiet­
namskiej pod Dak To. Party­
zanci nadal intensywnie ata­
kują wojska interwentów i 
siły reżimowe w delcie Me- 
kongu.

W sobotę rano partyznacki 
oddział rakietowy przez 50 mi­
nut ostrzeliwał górską bazę 
amerykańską w Pleiku. Ame­
rykański rzecznik wojskowy 
przyznaje, że 15 Amerykanów 
zostało rannych. Partyzanci u- 
żyli w tej akcji rakiet o śred­
nicy 122 mm. W wyniku bom­

bardowania rakietowego uszko 
dzona została m. in. siedziba 
wspólnego dowództwa wojsk 
amerykańskich i reżimowych 
oraz niektóre urządzenia lot­
niska w Pleiku.

Rakietowy atak na lotnisko 
w Pleiku jest świadectwem 
znacznego ożywienia działal­
ności partyzanckiej w tej stre-
fie po 
ciszy.

okresie względnej

To jest jubileusz!

Ofiarę wypadku przewiezio­
no natychmiast do szpitala o- 
gólnego nr 2, gdzie stwierdzo­
no 8 kłutych ran w klatce pier 
siowej. głowie i plecach. Jak 
poinformował w sobotę lekarz 
dyżurny, życiu Kulińskiego nie 
zagraża niebezpieczeństwo.

PAP

POGOOA
Jak przewiduje PIH-M 21 bm. 

będzie zachmurzenie duże z więk­
szymi przejaśnieniami; gdzie­
niegdzie opady śniegu. Nieco chłód 
niej. Temperatura maksymalna od 
zera na zachodzie do minus 6 st. 
w centrum. Wiatry słabe i umiar­
kowane, przeważnie z kierunków 

wschodnich.

Henryka Kanickiego, Jana Ma 
ja, Andrzeja Majkowskiego.

W rozmowie uczestniczyli: 
członek Biura Politycznego, se 
kretarz KC PZPR — Ryszard 
Strzelecki i zastępca kierowni 
ka Wydziału Organizacyjnego 
KC — Tadeusz Rudolf.

W czasie spotkania przedstawi­
ciele władz naczelnych ZMS poin-
formowali I sekretarza KC o aktu 
alnych problemach pracy organi­
zacji związanych z przygotowania 
mi do zjazdu.

Władysław Gomułka podkreślił z 
uznaniem znaczny dorobek ZMS w 
ostatnim okresie i podniósł węzło 
we zadania organizacji wśród mło 
dzieży pracującej i uczącej się.

(PAP)

Dyplomatyczne

Za antypolska 
działalność 

staną przed sądem
Do Sądu Wojewódzkiego w 

Szczecinie wpłynął akt oskar­
żenia przeciwko aresztowa­
nym: Alfredowi Kipperowi — 
mieszkańcowi Szczecina oraz 
Eugeniuszowi Scharbatke, oby 
watelowi NRF.

Kipper i Scharbatke oskarżeni zo 
stali o wrogą politycznie antypol­
ską działalność prowadzoną w po­
rozumieniu z zachodniioniemiecką 
organizacją rewizjonistyczną („Kir 
chendienst Ost”) na zlecenie któ­
rej: szkalowali PRL, podważali poi 
skość ziem zachodnich i północ­
nych oraz rozpowszechniali poglą­
dy o nietrwałości granicy na O- 
drze i Nysie; zbierali i przekazy­
wali informacje o życiu i sytuacji 
ludności Pomorza zachodniego; o- 
pńniowali i wysyłali do NRF i Ber 
lina zachodniego wykazy osób rze 
komo potrzebujących pomocy.

Kipper i Scharbatke oskarżeni 
są również o dokonywanie niele­
galnych manipulacji dewizowych i 
przestępstw karno-skarbowych.

PAP

Trzecia operacja 
Mikę Kasperaka

W szpitalu Stanford w Kali­
fornii dokonano już trzeciej o- 
peracji na Mikę Kasperaku, 
któremu 6 stycznia br. prze­
szczepiono cudze serce. Leka­
rze nie byli w stanie zahamo­
wać krwotoków wewnętrz­
nych i zdecydowali się na usu 
nięcie śledziony. Stan zdrowia 
54-letniego pacjenta określono 
jako wyjątkowo krytyczny. Le 
karze ze szpitala Stanford oba 
wiają się że może dojść do in­
fekcji.

Tymczasem inny człowiek z 
cudzym sercem Philip Blai- 
berg, który przebywa w szpita 
lu w Kapsztadzie czuje się zna 
komicie. Pacjent po raz pierw­
szy przespacerował się w pią­
tek po terenie szpitala. Zaprze 
stano już publikowania biule­
tynów medycznych i nie ma 
żadnych oznak odrzucania prze 
szczepu przez organizm. (PAP)

W czwartek małżonka prezyden­
ta Johnsona zaprosiła do Białego 
Domu grupę działaczek społecz­
nych w celu przedyskutowania z 
nimi problemu przestępczości 
wśród młodzieży. Na spotkanie to 
zaproszona została również słyn­
na murzyńska śpiewaczka Eartha 
Kitt. Jak donoszą agencje, w pew­
nym momencie między panią 
Johnson a Earthą Kitt doszło do 
wymiany zdań, ponieważ śpiewacz 
ka oświadczyła z całą szczerością 
że młodzież amerykańska burzy 
się i demonstruje na ulicach z 
powodu wojny wietnamskiej. Mło­
dzi ludzie nie chca być wysyłani 
na śmierć na wojnie, której nie 
rozumieją — oświadczyła wzburzo 
na Eartha Kitt. — Żadna matka 
nie chce wychowywać dziecka tył 
ko po to by je potem wysłano do 
Wietnamu.

Wyraźnie skonfundowana pani 
Johnson zdobyła się tylko na parę 
ogólnikowych frazesów o „koniecz

wizyty
Przewodniczący Rady Państwa — 

Edward Ochab przyjął 20 bm. no­
wo mianowanego ambasadora PRL 
w Związku Socjalistycznych Repu
blik Radzieckich 
skiego.

Jana Ptasiń-

Sekretarz KC PZPR Władysław 
Wicha przyjął 20 bm. przebywają­
cego w Polsce ministra sprawiedli 
wości Węgierskiej Republiki Ludo 
wej, Koroma Mihaly oraz towarzy 
szące mu osoby.

Na zaproszenie marszałka Sejmu 
PRL, Czesława Wycecha przybył 
w sobotę do Warszawy przewodni 
cząoy parlamentu Republiki Fin-

ności dążenia do pomyślności kra- trum — 
ju”. (PAP)

landil, przewodniczący partii Cen-
Johannes Virolainen.

(PAP)

Krok ku nonproliferacji

„Kosmos 200" na orbicie
20 stycznia wystrzelono w Związku Radzieckim kolejnego 

satelitę ziemi — „Kosmos 200”.
Oprócz aparatury naukowej na pokładzie sputnika znajdu­

je się system radiowy dla dokładnego zmierzenia elementów 
orbity oraz system radiotelemetryczny dla przekazania na 
ziemię danych o pracy przyrządów i aparatury naukowej.
Agencja TASSdonosi, że sztuczne radzieckie satelity ziemi „Kosmos 

184” i „Kosmos 144” trzecią dobę z rzędu z przerwami kilkugodzinny 
mi fotografują panoramę huraganu „Henrieta”, który przesuwa się 
przez Ocean Indyjski w kierunku wschodniego wybrzeża Afryki.

Huragan ten nie będzie prawdopodobnie niebezpieczny, pornieważ 
jego „trasa” przebiega głównie przez Ocean Indyjski. (PAP).

Król grecki 
precyzuje warunki
W wywiadzie telewizyjnym 

udzielonym BBC król Grecji 
Konstantyn z naciskiem oświad 
czył, że jest zdecydowany od­
zyskać tron w Grecji.

Oświadczył iż nadal jest gło­
wą swego państwa i że uznają 
to i rząd Grecji i wszyscy in­
ni. Nigdy nie myślałem o sobie 
jako o ex-królu na wygnaniu 
— powiedział.

Precyzując warunki na ja­
kich zgodziłby się powrócić do 
Aten, Konstantyn stwierdził 
„powrócę do Grecji, kiedy zo­
stanie ogłoszona npwa konsty­
tucja i dokładnie określona da­
ta referendum”.

Konstantyn wypowiedział się 
za przywróceniem pełni praw 
konstytucyjnych w Grecji.

Ze zrozumiałym zadowole­
niem przyjęła opinia publiczna 
viadomość o nowej, wspólnej 
amerykańsko-radzieckiej wersji 
traktatu o nierozpowszechnia­
niu broni jądrowej. Formalnie 
każde z wielkich mocarstw 
przedstawiło osobny projekt te 
go układu. Ale oba projekty 
brzmią identycznie, co ma waż 
ną wymowę.

Przez długie miesiące toczyły 
się żmudne dyskusje w genew­
skim Komitecie Rozbrojenio­
wym 18 Państw i wciąż nowe 
przeszkody piętrzyły się na dro 
dze do porozumienia. Jeszcze w 
sierpniu ubiegłego roku Zwią­
zek Radziecki i Stany Zjedno­
czone uzgodniły tekst całego 
układu — całego, poza paragra 
fem trzecim, mówiącym o kon­
troli.

Trudności dotyczące tego 
właśnie paragrafu wypływały z 
postawy szeregu państw nieato 
mowych, które obawiały się, 
ażeby traktat nie pozbawił ich 
możliwości pokojowego wyko­
rzystania zdobyczy ery atomo­
wej. O ile jednak niektóre z 
tych krajów kierowały się tro­
ską o dobrze rozumiane intere­
sy narodowe i pragnęły gwąran 
cji, że układ, pożądany jako 
krok na drodze ograniczenia 
zbrojeń atomowych, nie po­
wstrzyma ich rozwoju ekono­
micznego i technicznego, a tym 
samym nie pogłębi przepaści 
między poziomem w krajach 
atomowych i nieatomowych, o 
tyle w wypadku NRF było nie­
co inaczej.

Wprawdzie rząd NRF również 
posługiwał się podobną moty­
wacją, podając m. in. przykład 
konieczności dokonywania eks­
plozji jądrowych w celu... ko­
pania kanałów, to jednak wysu 
wane jednocześnie postulaty do 
tyczące wyposażenia Bundes­
wehry. a także Budesmarine w 
„najnowocześniejszą broń” —

rzucały światło na prawdziwy 
sens obiekcji Bonn wobec trak­
tatu. Wielokrotnie zachodnio- 
niemieccy politycy poruszali tę
sprawę Waszyngtonie i te
właśnie interwencje spowodo­
wały zwłokę w uzgodnieniu 
niezmiernie ważnego, trzeciego 
paragrafu traktatu.

Uzgodnienie go w końcu, a 
także przyjęcie zasady, że kon­
trola postanowień układu po­
wierzona zostanie międzynaro­
dowej agencji energii atomo­
wej, która ma swą siedzibę w 
Wiedniu, jest niewątpliwie po­
ważnym sukcesem. Jednak nie 
jest to jeszcze koniec trudności. 
Nie sądzi się wprawdzie, że wy 
stąpią one w dyskusji nad pro­
jektem traktatu, która odbę­
dzie się na drugiej części sesji 
Zgromadzenia Ogólnego Naro­
dów Zjednoczonych, ale raczej 
że w dalszym ciągu zastrzeże­
nia wysuwać będzie Bonn. Po­
za tym przeszkodą w urzeczy­
wistnieniu zasady uniwersalno­
ści układu jest stanowisko 
dwóch wielkich mocarstw, któ­
re nie zamierzają do niego przy 
stąpić: z jednej strony Chin, 
które rozwijają od niedawna 
broń jądrową, z drugiej strony 
zaś Francji, która stoi wpraw­
dzie na gruncie pokojowego 
współistnienia, uważa jednak, 
że z uwagi na własne bezpie­
czeństwo nie może zgodzić się 
na „zamrożenie” stanu, w któ­
rym USA mają poważną prze­
wagę atomową nad Europą.

Niemniej jednak sprawa trak 
tatu o nierozpowszechnianiu 
broni jądrowej znalazła się na 
dobrej drodze, co ma znaczenie 
tym większe, że ponad dziesią­
tek państw nieatomowych po­
siada dzisiaj techniczne możli­
wości produkcji tej broni. Jeśli 
układ zamknie im tę drogę, bę 
dzie to niewątpliwie z korzy­
ścią dla atomowego bezpieczeń­
stwa na świecie.

Nie przewiduje zmian

RA
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Wybrany przez prezydenta John 
sona nowy sekretarz obrony USA, 
Clark CUfford, oświadczył w roz­
mowie z dziennikarzami, te za­
mierza kontynuować politykę swe­
go poprzednika i że nie przewidu 
Je żadnych zmian w Departamen­
cie Obrony.

Eksplozja w rafinerii
W jednej z największych na 

świećie rafinerii w Rotterdamie 
doszło w sobotę rano do potężne­
go wybuchu. Wybuch spowodował 
pożar oraz wybił szyby w oknach 
okolicznych domów. W wyniku 
eksplozji 65 osób zostało rannych. 
Do gaszenia pożaru którego pło­
mienie miały 120 metrów wyso­
kości stanęły natychmiast mjejsco 
we oddziały straży pożarnej.

Cyklon w Mozambiku
W rejonie leżącego nad Ocea­

nem Indyjskim 750 km na północ 
od Beiry. portu Antoninę"’es (Mo­
zambik) szalał w piątek gwałtow­
ny huragan, który spowodował

śmierć 14 osób. Wichura wyrzą­
dziła wiele szkód, zarówno w sa­
mym porcie, gdzie ponad 200 osób 
zostało bez dachu nad głową, oraz 
w całym sąsiednim rejonie, zry­
wając wszelkie połączenia Antonio 
enes ze światem

Zaprzeczenie Pentagonu
Rzecznik Departamentu Stanu 

USA zaprzeczył w piątek oskarże­
niom wysuniętym przez jeden z 
dzienników greckich, że ambasada 
USA w Atenach kierowała nieuda 
nym zamachem stanu króla Kon­
stantyna w grudniu ub r. Rząd 
USA nie wiedział nic o planach 
króla i nie brał żadnego udziału 
w tej akcji — oświadczył rzecz­
nik.

Pech włamywacza Protest KRL-D
Pewien uzbrojony bandyta pod­

czas napadu na bank w Nicei prze 
chyliwszy się ponad kontuarem 
spadł prosto na ... dzwonek alar­
mowy. Wystraszony przestępca 
wystrzelił w powietrze a następnie 
zbiegł z trzema pomocnikami.
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Na żądanie KRL-D odbyło 
się w sobotę w Panmundżonie 
posiedzenie wojskowej komisji 
rozejmowej, na którym gen. 
Pak Czun Huk, przedstawiciel 
strony koreańsko-chińskiej zło 
żył stronie amerykańskiej pro­
test z powodu powtarzających 
się wrogich aktów przeciwko 
KRL-D.

Gen. Pak Czun Huk ostro po 
tępił stronę amerykańską za to, 
że przekształca ona strefę zde- 
mUitaryzowaną w strefę ognio­
wą. (PAP)



Żaden skrawek ziemi nie może
pozostać nieproduktywny

O nowych projektach ustaw mówi poseł Fr. Gesing

3 projekty ustaw — o scaleniu i wymianie gruntów, przymu­
sowym wykupie nieruchomości wchodzących, w skład gospo* 
darstw rolnych oraz o rentach i innych świadczeniach dla 
rolników przekazujących nieruchomości rolne na własność 
państwa — spotkały się ze zrozumiałym zainteresowaniem 
rolników.
Projekty te były przedmio­

tem analizy sejmowej Komisji 
Rolnictwa i Przemysłu Spożyw 
czego i znajdą się — wraz z in 
nymi — na porządku dziennym 
najbliższego plenarnego posie­
dzenia Sejmu. Przewodniczący 
wspomnianej komisji pos. 
Franciszek Gesing w rozmo­
wie ze sprawozdawcą parlamen 
tarnym PAP oświadczył:

A Nowe projekty ustaw z dzie 
dżiny rolnictwa rozwijają ustawo 
dawstwo rolne zgodnie z naszymi 
gospodarczymi potrzebami i mają

Barbara, Ewa 
Jolanta, Zbigniew
20 bm. w Urzędzie Stanu Cy 

wilnego Prezydium MRN w 
Turku odbyła się uroczystość 
nadania imion popularnym tu­
reckim czworaczkom, rodzeń­
stwu Kujawińskim. W obecno­
ści przedstawicieli władz, miej 
scowego społeczeństwa, prasy i 
telewizji — oficjalnego aktu na 
dania imion dokonał kierow­
nik USC — Stefan Bazela.

Przedstawicielami zakładów 
pracy, które przejęły opiekę 
nad dziećmi byli: dyrektor Ze­
społu Elektrowni „Konin-Ada- 
mów” — mgr inż. Józef Hara- 
symczuk, dyrektor kopalni wę­
gla brunatnego „Adamów” — 
mgr inż. Joachim Grolik, dy­
rektor Turkowskich Zakładów 
Przem. Jedwabniczego — Ba- 
zyli Tyc i dyrektor MPR-B — 
Józef Drzewiecki. Dzieci otrzy­
mały od swoich zakładów opie 
kuńczych książeczki mieszka­
niowe z wkładami po 2 tya. zł 
oraz zapewnienie systematycz­
nego ich uzupełniania. j
Przewodniczący Prezydium 

PRN w Turku — Jan 0rzel- 
czyk wręczył matce czworacz­
ków, a także ich bezpośredniej 
opiekunce dr Jadwidze Zieliń­
skiej oraz pielęgniarkom wią­
zanki kwiatów. Natomiast Ba­
sia, Ewa, Jola i Zbyszek otrzy­
mali piękne zabawki.

Ofiarodawca dwóch podwój­
nych wózków — Józef Latajka 
z Ostrowa zadeklarował nowy 
dar w postaci wózków spacero 
wych, które zostaną dostarczo­
ne za parę miesięcy.

Tureckie czworaczki czują 
się dobrze, rozwijają się prawi 
dłowo i zniosły to niezwykłe 
■wydarzenie swojego życia w 
doskonałym humorze.

4$
Obserwatorem uroczystości nada­

nia imion tureckim czworaczkom 
była m. in. przedstawicielka Towa 
rzystwa Ateistów i Wolnomyślicieli 

z Poznania — Halina Zinowicz, któ 
ra zajmuje się sprawami obrzędo­
wości świeckiej i prowadzi szkole­
nie pracowników urzędów stanu 
cywilnego. (wg)

Szczotki prazwierzat 
odkryto na Mazowszu
Sobotnią prasę krajową o- 

biegła wiadomość, że 100-oso- 
bowa ekspedycja chińska dzia 
łająca w ciągu ostatnich 
dwóch lat w Himalajach, od­
kryła szczątki zwierząt — ska 
mieniałe ptaki — sprzed 400 
min. lat.

Warto przy tej okazji przy­
pomnieć, że naukowcy war­
szawskiego Instytutu Geolo­
gicznego znaleźli stosunkowo 
niedawno na Mazowszu szcząt 
ki nieznanych zwierząt — jesz 
cze starszych. Są to maleńkie 
zwierzęta, które żyły na dnie 
mórz, pokrywających kiedyś 
tereny dzisiejszej Europy. 
Wiek skamieniałych zwierząt 
oblicza się na 550—600 min lat 
(okres dolnokambryjski).

Naukowcy z Instytutu bada­
jący obecnie te skamieniałe 
szczątki — dr Borys Areń i 
mgr Kazimiera Lendzion —są 
zdania, że natrafiono na ślady 
okazów pierwszych na świę­
cie ■ zwierząt wytwarzających 
trwałe szkielety. 

na celu wykorzystanie wszystkich 
zasobów ziemi dla stałego podno­
szenia produkcji rolnej. W sytu­
acji kiedy nasze zasoby ziemi nie 
są w pełni wykorzystywane, a po­
trzeby konsumpcyjne społeczeń­
stwa rosną z roku na rok, żaden 
skrawek ziemi nie może pozosta­
wać nieproduktywny.

A istnieje więc konieczność, a- 
by wszędzie tam, gdzie ziemia nie 
jest właściwie eksploatowana i 
gdzie nie ma gwarancji, że bę­
dzie należycie uprawiana w przy­
szłości, państwo mogło ingerować 
w drodze przymusowego wykupu, 
mając do swej dyspozycji odpo­
wiedni akt prawny. Intencją 
projektu ustawy jest m.in,. aby 
zagrożenie przymusowym wyku­
pem stało się bodźcem do popra­
wy gospodarowania.

Poruszając sprawę projektu 
ustawy o scaleniu i wymianie 
gruntów pos. Gesing podkreślił, 
że rozdrobnienie i rozproszenie 
gruntów rolnych nie służy in­
tensyfikacji produkcji rolnej. 
Dotychczasowe akty prawne 
nie rozwiązywały tego proble­
mu zgodnie z potrzebami wsi i 
całością gospodarki. Nowy pro 
jekt powinien wpłynąć poważ­
nie na poprawę struktury go­
spodarki chłopskiej.

Mówiąc o projekcie ustawy 
o rentach dla rolników przeka

Grafolog USA 
potwierdza 

autentyczność 
podpisów Luebkego

Dokumenty, których auten­
tyczność oficjalne czynniki boń 
skie negowały z uporem jako 
„jaskrawe fałszerstwa”, opubli 
kowane przez NRD, zostały u- 
znane za autentyczne przez jed 
nego z wybitnych współczes­
nych grafologów i ekspertów 
pisma, Amerykanina J. H. Ha- 
ringa. Dokumenty te zostały 
ogłoszone w NRD. Obarczają 
one H. Luebkego odpowiedział 
nością za budowę obozu kon­
centracyjnego w Leau, gdzie 
zginęły tysiące osób.

Jak informuje w najnow­
szym numerze magazyn ham- 
burski „Der Stern”, H. Haring, 
(którego ekspertyza pomogła 
władzom amerykańskim w 1935 
roku zidentyfikować Bruno 
Hauptmana — mordercę upro­
wadzonego przez niego dziecka 
Lindbergha), uznał jednoznacz­
nie, iż o „sfałszowaniu doku­
mentów nie może być mowy”. 
Jego zdaniem, złożone na pla­
nach hitlerowskiego obozu za­
głady podpisy Luebkego są 
również autentyczne.

W GhRL lepsze plony 
niż w 1966 r

Ostatnie oficjalne publikacje 
chińskie zawierają szereg da­
nych o pomyślnym bilansie roi 
nictwa ChRL w roku ub. 
Stwierdza się, że w 1967 ro­
ku osiągnięto plony o 10 proc, 
wyższe aniżeli w 1966. Dzięki 
odpowiedniej organizacji pracy 
i pomocy udzielonej chłopom 
przezwyciężono niemałe trud­
ności, spowodowane złymi wa 
runkami atmosferycznymi w 
poszczególnych rejonach kra­
ju.

W krytycznym okresie orki 
wiosennej pomagali chłopom w 
polu m. in. żołnierze i oficero­
wie, których skierowano tysią 
cami na wieś- (PAP) 

Za pomoc i troskliwą opiekę w chorobie męża

Ryszarda Jędraszczyka 
składam

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE
prof. dr. Piskorzowi, dr. Stanisławowi, Zapalskiemu, Le­
karzom i Pielęgniarkom Oddziału C Kliniki im. Pawłowa.

Serdecznie dziękuje za udział w pogrzebie Przedsta­
wicielom Władz Partyjnych, Rad Narodowych, Zakładów 
Pracy, Dyrekcji, Rad Zakładowych, Instytucji oraz Przy­
jaciołom, Kolegom i Znajomym.

zujących nieruchomości rolne 
na własność państwa, pos. Ge­
sing podkreślił, że głównym je 
go zadaniem jest zabezpiecze­
nie środków utrzymania dla 
starszych wiekiem rolników.

44-
— Komisja nasza, która podej­

mowała wielokrotnie zagadnie­
nie właściwego zagospodarowania 
użytków rolnych — powiedział 
następnie pos. Gesing — uchwa­
liła 24 poprawki zmierzające do 
bardziej precyzyjnego określenia 
intencji ustawodawcy jeśli cho­
dzi o gospodarstwa podlegające 
przymusowemu wykupowi. W 
myśl przez nas wniesionej po­
prawki o przymusowym wykupie 
decydować ma nie tylko niski 
poziom produkcji, ale również 
niewykorzystywanie możliwości i 
środków pozwalających na wzrost 
produkcji rolnej. Dążyliśmy do 
tego, ażeby zabezpieczyć wpływ 
specjalistów i czynnika społecz­
nego w ostatecznym określeniu, 
które gospodarstwo należy przy­
musowo wykupić. Podkreśliliśmy, 
że sięgainie po tę formę jest osta­
tecznością. a więc wtedy kiedy 
nie ma już innych rozwiązań. 
Zaproponowaliśmy też m. in., 
aby w przepisach określających 
jaka część gospodarstwa nie pod 
lega licytacji wprowadzono uzu­
pełnienie. że oprócz samej zagro­
dy nie podlega również licytacji 
działka przyzagrodowa do 0.2 ha.

PAP

Działania arabskiego rurhu onoru

46 min funtów szterlingów 
strat w rejonie Eijatu

Jak donosi z Bejrutu Agencja MEN, tygodnik „Al Liwa” 
podaje wstępne obliczenie strat materialnych wyrządzo­
nych Izraelowi przez niektóre z ostatnich akcji bojowników 
arabskich. Wynoszą one w samym tylko rejonie Eijatu prze­
szło 46 milionów funtów szterlingów.

Komandosi ruchu oporu zni­
szczyli tam różne ważne insta­
lacje, trzy wielkie zbiorniki pa 
liwa i elektrownię oraz zupeł­
nie sparaliżowali miejscową 
fabrykę soli potasowych-

Według doniesień z Tel-Awi- 
wu repatriowano w piątek 
przez Kanał Sueski do ZRA 
następnych jeńców egipskich, 
których ilość nie jest znana. 
Wymiana jeńców między Izra­
elem a ZRA odbywa się, jak 
wiadomo, pod patronatem Mię 
dzynarodowego Komitetu Czer 
wonego Krzyża. W sobotę na­
stąpi w wymianie przerwa z 
powodu żydowskiego święta. 
Przewiduje się, że reszta jeń­
ców egipskich zostanie repa­
triowana do wtorku-

*
Stało się teraz oczywiste — 

pisze w piątek komentator a- 
gencji prasowej „Nowosti” — 
że mocarstwa zachodnie i król 
Arabii Saudyjskiej Fajsal chcą 
zdruzgotać ustrój republikań­
ski w Jemenie i rozpocząć 
kampanie również przecinko 
Ludowej Republice Jemenu Po 
łudniowego. Fajsal marzy o za 
garnięciu całego południa Pół­
wyspu Arabskiego.

Te jego zamiary w zupełno­
ści odpowiadają Stanom Zje­
dnoczonym. Jednakże jemeń­
scy republikanie manifestują 
prawdziwy heroizm. Nie mogą 
ich zastraszyć ani najemnicy 
ani ukoronowani reakcjoniści. 
Republikanie cieszą się sym­
patią i poparciem wszystkich 
postępowych sił arabskiego 
wschodu, walczą oni bowiem 
nie tylko przeciwko rodzimym 
monarchistom, lecz także u- 
dzielają poprawy knowaniom 
imperializmu zachodniego.

Zadanie dla polskich 
parlamentarzystów

19 bm. odbyło się posiedzenie 
Zarządu Polskiej Grupy Unii 
Międzyparlamentarnej. Obra­
dom przewodniczył poseł Ar­
tur Starewicz (PZPR).

Przedmiotem obrad były przy 
gotowania polskiej delegacji 
do udziału w wiosennej sesji 
Rady Unii Międzyparlamentar­
nej, która ma się odbyć w 
dniach 15—21 kwietnia w Daka 
rze.

Delegacja polska ma pod­
nieść w Radzie Unii najważ­
niejsze w obecnej sytuacji mię 
dzynarodowej problemy. Nale­
ży do nich przede wszystkim 
konieczność natychmiastowego 
wstrzymania agresji amerykań 
skiej w Wietnamie, a tajcże li­
kwidacji skutków agresji Izra­
ela na Bliskim Wschodzie przez 
wykonanie rezolucji Rady Bez 
pieczeństwa ONZ w tej spra­
wie. (PAP)

Porozumienie 
o współpracy 

w kształceniu kadr
W sobotę, w siedzibie Urzędu 

Rady Ministrów podpisano po­
rozumienie między resortami 
komunikacji oraz oświaty i 
szkolnictwa wyższego o ścisłej 
współpracy w zakresie kształ­
cenia kadr inżynierskich dla 
potrzeb komunikacji.

(PAP)
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— Teraz pan ma głos, panie Czereśniak — tylko po- 
malutku-

— Ja pomalutku, pomaleńku... — chłop tarł szczękę. — 
Znaczy tak: ścieżka wedle trzech buczków, a tam zaraz 
dalej leszczyna. Jak iść prosto, to będzie jedna polanka, 
potem druga i trzecia, ale trzecia z błotem, lewą stroną 
trzeba obejść, i zaraz góreczka niewielka, a na niej jeży­
ny. Stamtąd jak popatrzeć, to widać chojniak, trzy cha­
łupy w rzędzie ponad drogą. To tam.

— Powtórzcie jeszcze raz — poprosił generał.
Chłop powtórzył.
— Dobrze się wyznowocie w tym lesie — pochwalił Je­

leń. — Gajowym byliście?
— Nie, ja to jestem studziancak-
Potem załadowano czołg amunicją, ale chłop zatrzy­

mawszy się przed dowódcą rzekł:
— Na nas pora, panie generale.
— Tylko ja tak myślę, czy oni te buczki znajdą.
— Chyba znajdą, ale ja bym w środku tego wozu poje* 

chał.

USA wierzyć nie można!

Prowokacja 
przeciw Kambodży

Amerykańsko-sajgońskie woj 
ska, wspierane przez lotnic­
two, zaatakowały 18 stycznia 
br. kambodżańską miejscowość 
pograniczną Peam Montea (pro 
wincja Prey Veng). Jak podaje 
Agencja France Presse, wśród 
obrońców posterunku kambo- 
dżańskiego byli zabici i ranni. 
Na miejsce prowokacji udają 
się członkowie Międzynarodo­
wej Komisji Nadzoru i Kon­
troli.

Incydent ten wydarzył się 
wkrótce po wizycie w Phnom 
Penh waszyngtońskiego emisa­
riusza Chestera Bowlesa, który 
na polecenie prezydenta USA 
prowadził rozmowy z szefem 
państwa Kambodży księciem 
Norodom Sihanoukiem. W to­
ku tych rozmów Bowles zapew 
niał. że USA będą respektowa­
ły granice Kambodży. (PAP)

Proces przfcWo 
producentom „Thali^midu"

Sąd w Akwizgranie podał w pią­
tek do wiadomości, że w maju 
przed tamtejszym sądem rozpocz- 
nie się proces przeciwko producen 
tom „Thalidomidu” — środka uspo 
kalającego, który zażywany przez 
kobiety w czasie ciąży, wpływał 
ujemnie na rozwój płodu.

Przed sądem stanie dziewięciu 
dvręktorów i laborantów snółki 
„Chemie Gruenenthal” ze Stolber. 
gu, którzy wypuścili ten preparat 
na rynek zachodnioniemiecki w r. 
1957 pod nazwa „Conterganu”. Je­
śli sad nrzytmie. że sa w’nni, mo­
że ich skazać na kary do 10 lat wię 
zlenia.

Akt oskarżenia obejmuje 952 
strony 1 zarzuca, że wskutek nie­
dbalstwa dopuścili się uszkodze­
nia ciała, nieumyślnego zabóistwa 
i wvkroczeń przeciwko ustawom 
niemieckim. /

W Niemczech zachodnich — Jak 
s!e obhcza — urodziło się w latach 
nd io>57 czasu wycofania 
dnmidu” z rvnku około 5 tys. 
dzieci z poważnymi deformaciaml 
kończvn. W W. Prvtanii jest lęh 
3Snn, a w Szwech 250.

Około 5 tys. osób cierni na scho­
rzenia systemu nerwowego w wy­
niku zażywania „Cpnterganu”.

PAP

imminnimnimiiimmmimmóim
Dzisiejszy serwis informacyjny 

opracował Janusz Marciszewski.

Szarik, który napotkawszy znajomych zdążył się tym­
czasem pożywić i wychłeptać do syta wody z leja po arty­
leryjskim pocisku, widząc, że jego załoga pracuje, przy­
biegł do generała uradowany, że nie musi siedzieć w czoł­
gu, począł się łasić.

Wreszcie wziąwszy Czereśniaka, Jeleń przywarł czołem 
do bocznego peryskopu. Zobaczył przyczajonych obok fi- 
zylierów, którzy ich strzegli przed niespodziankami na 
pozycji wyjściowej. Dalej, między dwiema brzózkami, ster­
czała lufa czołgu. Ktoś obcy wziąłby ją pewno za ułama­
ny, pochylony drąg, ale Gustlik wiedział, że to . lufa 
O, teraz drgnęła, uniosła się troszkę i przesunęła w prawo 
szukając celu.

— Silnik w ruch — podał komendę Wasyl.
— Naprzód, Grześ-
Ruszyli.

Wypadli na pustą przestrzeń. Po drugiej stronie ster­
czała z lasu okrągła kępa przyschniętych liści.

— Tego krzaczka nie było — zdziwił się Czereśniak. — 
Kto też ten krzaczek...

— Cały gaz! — energicznie przerwał mu Wasyl. — Ta­
ranem.
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Z popasu w Grodzisku
rześwietnym rajcom i bę­
dącym na służbie staro­
ścińskiej powiatu nowo- 

tomyskiego, życzliwość i poz­
drowienia. Przez gród Gro­
dzisk do Waszego powiatu na­
leżący jadąc, siedzenia swoje­
go nie trudziłem, gdyż gład-r 
kość ulic — za co niech będą 
dzięki tamecznemu Przeświet­
nemu Magistratowi! — czyniła 
podróż wygodną i przyjemną. 
Widokiem, kramowych wystaw, 
w których wszelakiego dobra 
dostatek, swoje oczy napawa­
łem kontent, że co dusza za­
pragnie, nabyć można.

Alem w karczmie, którą re­
stauracją zowiecie, stracił hu­
mor, jaki mnie pierwotnie na­
wiedził. Bom gardło ochło­

dzić chciał sławnej jakości pi­
wem, czyli grodziszem. jednak 
delicje te mnie minęły, gdyż 
tego co splendor miasta podno 
si w całej Rzeczypospolitej, u 
Was nie zaznasz. Rzekło mi 
się. Szewc bez butów chodzi, 
a Grodzisk bez grodzisza. Moją

desperację chcąc ostudzić, co 
życzliwsi sławetni mieszcza- 
nid^radzili mi do Rzeszowa je­
chać, tam ponoć ponad miarę 
tego boskiego napoju, który 
pierwszy zakonny piwosz nad 
piwosze Bernard uwarzył na 
cudownej wodzie z grodziskiego 
źródła, za co awansowany 
przez przewielebny kler na 
błogosławionego został. Jakże 
mi rekomendować ten gród 
wędrowcom w czas lata? Wa­
szej uwadze polecam piwowa­
rów i dystrybutorów Świetne­
go Handlu, żeby pomnieli na 
łaknienie przejezdnych, a tak­
że sławetnej braci miejskiej.

Ażem skryba i ciekaw rze­
czy wzniosłych, duszę i umysł 
krzepiących, zaglądnąłem w 
Dom Kultury. I zdawało mi się, 
żem w niebiesiech się znalazł. 
Wiele tu izb nagotowano, alem 
nikogo nie znalazł. Jakby z nad 

miaru grzeszników, których nie 
godzi się przyjmować, a z bra­
ku powołanych — komenda tej

Wzorcowa szkoła w Szamotułach

Telewizja, rzutniki, magnetofony 
wypierają tradycyjną kredą
Budynek postawiono w roku 1957, a w roku 1964 zwróco­

no uwagę, że można by zrobić ze szkoły podstawowej nr 3 
w Szamotułach — szkołę wzorcową. Jeśli wzorcowa, to należa 
ło zastosować nowoczesne metody nauczania wraz z utwo­
rzeniem pracowni przedmiotowych, wyposażonych we właś­
ciwe pomoce naukowe.
Obecnie jak mówi kierownik 

mgr Alojzy Ziółek — szkoła 
stała się wiodącą na terenie 
powiatu. Stosuje się tu meto­
dy zmuszające uczniów do sa­
modzielnego myślenia, wpro­
wadzono formy pracy proble­
mowej w zespołach 4—5 ucz­
niów w takich przedmiotach 
jak: fizyka i chemia, zastoso­
wano metody laboratoryjne. 
Szkoła dysponuje 5 telewizora­
mi, 10 aparatami radiowymi, 
kilkoma rzutnikami i 3 ma­
gnetofonami. Urządzono pra­
cownie: geograficzną, matema 
tyczną, biologiczną, historycz­
ną, języka polskiego i fizyczr 
ną. W przygotowaniu jest pra 
cownia gospodarstwa domowe­
go dla dziewcząt, gdzie znaj­
dują się już maszyny do szy­
cia, kuchenki elektryczne i 
sprzęt stołowy. Dla „pierw­
szaków” urządzi się pracownię 
wyposażoną w niezbędny 
sprzęt.

Jak mówi kierownik, z tele­
wizji korzystają uczniowie 
wszystkich klas. Uczy się przed 
szklanym ekranem wszystkich 
przedmiotów w pełnym wy­
miarze godzin, jakie TV na­
daj e.

Wiodąca szkoła to poważna 
odpowiedzialność. Kadra na­
uczycielska musi więc stale

doskonalić metody pracy. 34- 
osobowe grono nauczycielskie 
podnosi swoje kwalifikacje na 
studiach zaocznych o różnych 
kierunkach. Pracuje tu 2 nau­
czycieli z wykształceniem wyż 
szym, 22 po SN, 5 studiuje na 
SN i 1 na WSP.

Wiele można by mówić o 
pracy społecznej tutejszych pe 
dagogów. Dumą szkoły jest już 
znąny dziecięcy zespół regio­
nalny. Aktywny udział mło­
dzieży w życiu miasta i na 
boiskach sportowych, przy­
sparza szkole nagród i dyplo­
mów. Dziełem uczniów i ich 
wychowawców jest płyta bo­
iska sportowego o powierzchni 
f 000 mV (nir)

Stanicy Wiedzy i Piękna urlo­
powana została.

Pewna białogłowa rzekła mi: 
— Miłościwy panie, złe duchy 
nawiedziły ten dom, kram z 
gorzałką ustawiły i na samego 
preceptora się zawzięły, aby 
im uległ. Nowy prześwietny 
Magistrat ład zaczął robić „pio 
trawa” posada czeka na miłoś 
nika, wdzięcznych a Władzy 
Ludzkiej miłych spraw; tylko 
trudno takowego znaleźć. Sta­
rościńscy dworzanie z Nowego 
Tomyśla jakoś z pomocą się 
nie kwapią.

— A ino tu „ubaw” — wtrą 
ciła druga białogłowa — igrce 
styczniowe odprawiają, jak o- 
byczaj i zwyczaj każę ku u- 
ciesze i satysfakcji młodych.

— Inszych chwalebnych 
miejsc ku pożytkowi serca i 
umysłu nie macie? — zapyta­
łem.

— A jakie są. Jest „Kosmos” 
— miłościwy panie, fundowa­
ny przez „Gees”, bardzo cias- 
nawy. Drugą świetlicę z prze­
bogatą książnicą Spółdzielni 
Inwalidów trzyma, ale tam 
chętnie persony w latach będą 
ce bywają, acz i wyrostki mile 
widziane i maszynka grająca 
na użytek oddana.

— Sławetne mieszczki, a ćo 
w mieście, blisko 9 tysięcy 
dusz liczącym, robi młodzież 
w długie styczniowe wieczory, 
toć przecież nie co dzień tańce 
i hulanki.

— A ziewa...
Tom rzekł — Dobranoc! — i 

pojechałem, ziewając. Sercu 
Waszemu i życzliwości Gro­
dzisk rekomenduje.

WĘDROWNY SKRYBA

Koncerty estradowe 
we Wrześni

W sali Powiatowego Domu 
Kultury we Wrześni występo­
wali dwukrotnie (w piątek o 
17.30 i 20) Jacek Fedorowicz, 
Bogdan Łazuka i Piotr Szcze­
panik, prezentując rozrywko­
wy program muzyczny pod naz 
wą „Popierajmy się”. Piosen­
karzom akompaniował zespół 
muzyczny Andrzeja Nowaka. 
Program spotkał się z gorą­
cym aplauzem publiczności?

(hf)

Agenta portretowego z; 
ubezpieczeniem, przyjmę. [ 
Oferty „Prasa” Grunwaf 
dzka 19 dla 14795g.
Przyjmę dochodzącą po­
moc do 7-miesięcznego 
dziecka. — Niestachowska 
50 m. 142. 14786g
Pracownik szewski oraz 
uczeń do wyrobu obuwia 
damskiego, potrzebny za 
raz. Warunki bardzo do­
bre. Oferty z podaniem 
ostatniego miejsca pracy 
— „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 14572g.
Ślusarza, ze znajomością 
toczenia i spawania elek 
trycznego — przyjmę za 
raz. Poznań, Jeżycka 48, 
Stelmaszyk. 14586?

Kobiety do pracy w gal­
wanizerni i do pakowa­
nia, na stałe zatrudnię. 
Zgłoszenia: Lompę, ul. 
Wolska 7 (narożnik Grun 
waldzkiej i Palacza).

14598g

Ciężarowy Star 20, sprze 
dam. Oglądać: Lakiernia 
Samochodowa Poznań1- 
Poddany, ul. Truskawie- 
cka. 15035.1
Sprzedam „Syrenę”. Par 
king, plac Wiosny Ludów.

15126g
Ford Taunus 17 M, po 
niedużym przebiegu — 
sprzedam. Tel. 451-43.

l5055g
Badania techniczne z wy 
ceną oraz wszelkie po­
rady przy kupnie — sprze 
dąży pojazdów samocho­
dowych. Biuro Technicz­
ne Poznań, Obornicka 17, 
tel. 403-87. 15094?
Samochód ciężarowy — 
„Star” w dobrym stanie 
— sprzedam. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Szczecin, pl. 
Hołdu Pruskiego 8, pod 
170. K426

lóKala

Praca

Tokarza, ślusarza, praca 
stała oraz uczniów tckar 
skich przyjmę. Warsztat 
Mechaniczny, Kościelna 
nr 58. 11936g
Uczennicę przyjmę. U- 
kończone 7 klas. Warsz­
tat dziewiarski — Poznań, 
Kościuszki 71. 14948g

Robotnika przyjmę. ,,Ra 
ma”, Poznań, Małeckie­
go 10. 14826?

Uczciwa pomoc domowa, 
potrzebna. Poznań, ulica 
Grochowska 59. 14985g

KRAJOWE)

Na zdjęciu: budynek szkoły.
Fot. M. Różański

Mistrz fryzjerski do pro­
wadzenia zakładu, 30 km 
od Poznania — potrzebny. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 14953g.

Krawców (owe) do szy­
cia płaszczy laminat, po­
trzebne. Siły kwalifiko­
wane. Oferty „Prasa ’ — 
Grunwaldzka 19 dla 14580g

Potrzebny pracownik fi­
zyczny do Wytwórni Ma­
teriałów Budowlanych. — 
Leonarda 11, Winiary.
_____________________ 14996g

•Potrzebna pomoc, na sta 
łe do starszej osoby. Pusz 
czykowo, pow. Poznań. 
vl. Podleśna 8. 14845g

Dnia 18 stycznia 1968 r. zmarła, po krótko­
trwałej chorobie

EWA WYSZKOWSKA 
długoletnia pracowniczka Poznańskiego Przed­

siębiorstwa Budowlanego nr 2 w Poznaniu. 
W Zmarłej straciliśmy sumienną i oddaną 

pracowniczkę oraz nieodżałowanej pamięci ko­
leżankę.

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 stycznia 1968 r. 
o godz. 11 na cmentarzu na Górczynie.

DYREKCJA — SAMORZĄD ROBOTNICZY 
I WSPÓŁPRACOWNICY 

Poznańskiego Przedsiębiorstwa Budowlanego

Dnia 17 stycznia 1968 r. zmarł nieoczekiwa­
nie, w wieku 48 lat, śp. ,
KAZIM ERZ PRiBU*INSKI

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 
bm. o godz. 11.50 z kaplicy cmentarnej na Gór­
czynie, 

o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku, 
strapieni 

BRACIA I RODZINA
Poznań. Warszawa. 15155g

działy sekretariat redakcji 657-78. w godz. od

Hedaguje Kolegium Marian Flejslerowlcr (sekretarz redakcji, 
dakrora naczelnego) Mieczysław Skapski Zbigniew Szumowski

Przyjmę ucznia — elektro 
mechanik - nawijacz (mo 
że być na 2 roku nauki). 
— Poznań, Dąbrowskiego 
320a — Warsztat. 14803g

Uczennica, pragnąca się 
wyuczyć rzemiosła kra­
wieckiego, może sję zgło 
sić. Czerwonej Armii 30. 

14859g

Potrzebna pomoc domo­
wa do dziecka. Puszczy- 
kówko, ul. Brzozowa 4. 
 14880g 
Osoba uczciwa, dochodzą 
ca 3 X w tygodniu do 
prac domowych, potrzeb 
na. Siemiradzkiego 3a m. 
4. 14790g

Pomoc domową, przyjmę 
na stałe z mieszkaniem. 
Poznań, ul. Bułgarska 118 
m. 13.14«54g
Radiomechanicy z prak­
tyką napraw odbiorników 
tranzystorowych i telewi 
zorów, na stałe i doryw­
czo — potrzebni. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 14778g.

Pomoc domową (dzieci 
7 14 lata) przyjmę. Masz 
talarska 7a m. 5. 14886g

Krojczynię lekkiej kon 
fekcji na 4 godziny dzień 
nie, przyjmę zaraz. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 14531g.

t
W dniu 19 stycznia 1968 r. zmarł, opatrzony 

Sakramentami sw., po długich i ciężkich cier­
pieniach, ukochany mąż, najlepszy ojciec i dzia­
dzio, przeżywszy lat 75, śp.

Antoni Płocienniczak
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 

bm. o godz. 11.30 z kaplicy cmentarnej na Gór­
czynie.

O bolesnej stracie zawiadamia
ZONA Z DZIEĆMI I WNUKAMI

Poznań, ul. Palacza 11 m. 4. 15154g

t
Dnia 18 stycznia 1968 r. zmarła, moja droga 

siostra, nasza kochana ciocia

Ewa Wyszkowska
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 22 

bm. o godz. 11 z kaplicy cmentarnej na Gór­
czynie.

W smutku pogrążona
SIOSTRA Z MĘŻEM I DZIEĆMI

)5’2"<J

18: redaktor
dział łączności z czytelnikami — Informacje dla czytelników 497-18 
Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW ,Pra«8” Rlnro Ogłoszeń

Gosposię wysokokwali fi- 
kowaną z referencjami, 
na bardzo dobrych wa­
runkach z zamieszkaniem 
lub dochodzącą, zatrud­
nię. Zgłoszenia: ul. Wol­
ska 7, tel. 673-497 (naroż 
nik Grunwaldzkiej i Pa­
lacza willa). 14599g
Uczciwa gosposia domo­
wa, potrzebna zaraz. Wa 
runki bardzo dobre. — 
Włodkowica 27 m. 8, po 
godz, 17.14F!4g 

Dozorcę (nię) — docho­
dzącego przyjmę. Dolna 
Wilda 40 m. 11. 149C3g

Pomoc' domowa, ' docho­
dząca, potrzebna zaraz. 
Telefon 670-873. 14906?

Uczeń potrzebny do wy­
robu galanterii' z meta’i 
żelaznych. Ul. Szubińska 
32. 14926g

Rolnik do samodzielnego 
prowadzenia gospodar­
stwa 15 ha, samotny, z 
żoną potrzebny. Dobre
wynagrodzenie, utrzyma­
nie, mieszkanie. Żak, P: 
biedziska, tel. 8. 14924g

Tańców uczę. Poznań — 
Mickiewicza 27 m. 7.

14109g
Języka francuskiego i an 
gielskiego metodą szyb­
kościową oraz konwersa 
cji udzielam. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
14928g.

Kupno

Starą szablę, kupię. Ofer 
ty z ceną „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 15140g.
Kupię płochy tkackie ca 
80—150—1470 mm oraz li­
ca, długie, mocne. Łopa- 
czewski, Brzozowa 19, 
tel. 504-79, wieczorem.

15034g

Kupię małe wyłączone 
mieszkanie lub kawaler­
kę, najchętniej w śród­
mieściu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
14865g,___________________
Zamienię spółdzielcze 2,5- 
pokojowe, ul. Mylna — 
na większe, nowe budów 
nictwo, dzielnica obojęt­
na. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
14451g.
Poszukuję lokalu na war 
sztat precyzyjny, dziel­
nica obojętna. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 14563g.
Panowie poszukują po­
koju. Oferty „Prasa'’ —.
Grunwaldzka 19 d) a 
14893g,  
Zamienię 3-pokojowe — 
centrum c. o., samodział 
ne, komfortowe na 2 lub 
l’/s pokoju, c. o., chęt­
nie nowe budownictwo, 
samodzielne. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
14941 g. _________
Rodzeństwo, poszukuje 
pokoju. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 14982g
Przyjmę pana na wspól­
ny pokój. Osiedle — Ple 
wiska, ul. Poznańska 19 
(3 min. od tramwaju).

15030m
Kupię 3-pokojowe miesz­
kanie spółdzielcze włas­
nościowe. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 15080g
Poszukuję pokoju z wygo 
darni bez używalności ku 
chni, na okres 4 miesię­
cy. Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 14980g.
Zamienię mieszkanie 2 po 
koję z kuchnią — Ryndzie 
wieże, Wrocław, ul. Wie­
czorka 114 m. 23, na ta­
kie samo w Poznaniu.

15053g

Sprzedaż*

Wózki dziecięce, ostatnia 
nowość, głębokie spacero 
we — poleca Wytwórnia. 
Orzeszkowe) 18a. 14912g

Drzewo jesionowe długie 
okazyjnie sprzedam. Syl 
wester Wach, Bobkowice. 
pow. Popowo. "42p
Kamienie granitowe pod 
budowę sprzedam. (Za­
stąpią ilość 30.000 cegieł). 
Ul. Knapowskiego 9, tel. 
665-87, godz. 7—18. 14855g
Meble stołowe, kuchen­
ne, kuchnię gazową — 
sprzedam. Zieliński, Wro 
niecka 17 m. 7a, godz. 
16—19. 14876?

Odstąpię grzejniki żeliw­
ne c. o. Wiadomość: ul. 
Zamojska 14. 14836g
Zetor 25 K wysoki z pom 
pą, budą sprzedam. A- 
dres wskaźe „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
14946g.

Sprzedam barak 40 m*. 
Adres wskaźe „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
14949g.
Okazja! Futro nowe, imi 
tacja karakułów, popielą 
te, radzieckie, sprzedam. 
Cena 3.700 zł. Oferty ,Pra 
sa” Grunwaldzka 19 d’a 
13680g.
Futro męskie, piżmaki, 
nowe poszycie — tanio 
sprzedam. Strzelecka 18 
m. 4. 14974g

Samochody

Wartburg de Luxe lub 
Standard nowy, względ­
nie po małym przebiegu 
kupię. Poznań, Promieni­
sta 15, tel, 673-337. 14929?

„Warszawę” nową 203 — 
kupię, w rozliczeniu mo­
gę dać „Zastavę”. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 14938g.
Sprzedam „Warszawę”, 
stan bardzo dobry. Gło­
gowska 135 — Wiśniewski 
(warsztat), tel. 631-53. 
___________________ 15068? 
Syrenę 104, mały prze­
bieg (66.000,—), Wartburg 
Combi — sprzedam. Przo 
zowa 12a (Dębiec). 15’22g

Kupię jakąkolwiek karo­
serię samochodu osobo­
wego. Oferty „Prasa” --
Grunwaldzka 19 dla 14388g

Kupię domek jednoro­
dzinny lub bliźniaczy — 
może być niewykończo­
ny, z dżiałką do 3.000 m! 
na terenie m. Poznama. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 14807g.

Kupię willę jednorodzin­
ną w Poznaniu w okoli­
cy Ogrodu Botanicznego 
lub Parku Sołackiego z 
pełnym uzbrojeniem. O- 
ferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 14852g.
Kupię parcelę budowlaną 
na przedmieściu Pozna­
nia również nad Jezio­
rem Kierskim. Pośred­
nictwo niewykluczone. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 14884g.

Dom 4-pokojowy, wolny, 
170.000 zł — sprzedam. 
Krawiec, Poznań, Garba­
ty 53. 14544g
Działkę ogrodniczo-sado- 
wniczą powyżej 2.500 m* 
w Poznaniu lub okblicy 
kupię od właściciela. Ó- 
ferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 15000g.
Nowoczesną piękną wil­
lę 5-pokojową, cała wol­
na. wyłączona, garaż, o- 
gród, budynek gospodar­
czy, nadająca się na prze 
mysł przy stacji i linii 
autobusowej w dzielnicy 
Dębiec — spiesznie sprze 
dam z powodu wyjazdu 
za 450.000 zł. Zgłoszenia 
Adamski Poznań, MateJ- 
ki 33a,15135g
Willę jednorodzinną kem 
fortową przy tramwaju, 
poważnemu nabywcy — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
15055g.
Sprzedam w dużym mieś 
cie powiatowym, domek 
jednorodzinny 5 pokoi, 
kuchnia, wyłączony wol 
ny, cały podpiwniczony, 
skanalizowany, bieżąca 
woda, c. o., do dokończę 
nia garaż, pomieszczenie 
i piwnice na warsztaty, 
dobra komunikacja miej 
ska, cena 350.600 zł. Ofer 
tv „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 15118?.
Sprzedam bliźniak szere 
gowy przy tramwaju — 
przy ul. Dąbrowsk‘ego, 
wewnątrz do wykończe­
nia. cena 330 tys. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 14981 g.______________  
Kupię gospodarstwo do 
25 hektarów dobrej4 zie­
mi. Ziemia przy budyn­
kach w dobrym nuni.ee. 
Oferty „Prasa”. Grunwal 
dzka 19 dla 14991g.

Tadeusz Kaczmarek. Zbigniew Mika, Wiesław Porzvckl (zastęp?1 
Lesław Tokarski .'redaktor naczelny) Telefony 611-2) »aczy wszystka 
naczelny 857-76 zastępca red naczelnego 657-18: sekretarz redakcji 648 8’ 
dział mletck* *59-39 redakcja nocna 430-73 471-94 1 45.3 31 Wydawca 
Poznań uł Grunwaldzka 19 telefony 452-89 । 511-21 Za tresr i termi
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Spółdzielnia Pracy Zakłady Przemysłu Motoryzacyj­
nego „SILNIK” Poznań, ul. Jeleniogórska 8 — ogła­
sza PRZETARG NIEOGRANICZONY ną wykonanie: 
— PŁYTKI SPRĘŻYSTEJ tarczy sprzęgła „Wołga** 

— sztuk 23.000.
Dokumentacja techniczna do wglądu w Dziale GŁ 

Technologa od 7 do 12 pod. w/w adresem.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa: 

państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Oferty należy składać pod adresem Spółdzielni* 

do dnia 5. II. 1968 r.
Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 7. lu­

tego 1968 roku.
Zakład zastrzega sobie prawo wyboru ofert bez 

podania przyczyn. K465

Dyrekcja Budownictwa Rolniczego 
w Poznania

ZAWIADAMIA, 
że z dniem 15 stycznia 1968 roku 
PRZENIOSŁA SWE BIURA 
z gmachu przy ul. Fredry 12 — 
do nowego biurowca przy ulicy 
Piekary nr 17/19.

Nowe numery telefonów:
SEKRETARIAT — 725-13
NACZELNY INŻYNIER — 724-15 
GŁÓWNY KSIĘGOWY — 722-38 

K470

Poważne Przedsiębiorstwo Transportowe poszukuje 
zaraz

PRACOWNIKA na stanowisko KIEROWNIKA
Działu Przewozów Towarowych i Spedycji.

Wymagane wykształcenie minimum średnie teebą 
niczne lub ekonomiczne.

Oferty prosimy kierować: „Prasa”, Grunwaldzka 
nr 19 dla K368.

INSPEKTORÓW nadzoru robót budowlanych, budo­
wlano - drogowych, sanitarnych i elektrycznych —• 
z wyższym wykształceniem, uprawnieniami i prak­
tyką w budownictwie powyżej 5 lat — 

przyjmie od 1 lutego wzgl. 1 marca br. 
Instytucja Państwowa w Poznaniu.

Oferty należy składać w Biurze Ogłoszeń „Prasa*** 
Grunwaldzka 19 dla K333.

Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Elewacyjnyeh 
w Poznaniu — przyjmie w pierwszym kwartale 
1968 r.:
— INŻYNIERÓW, wzgl. TECHNIKÓW BUDOWŁ. 

z uprawnieniami, na stanowiska kierownika 
odcinka robót bud., oraz kierowników budów,

— MISTRZÓW BUDOWLANYCH z uprawnieniami, 
— MAGAZYNIERÓW, 
— INSPEKTORA BHP,
— INŻYNIERA BUDOWN. do Działu Przygotowania 

Produkcji,
— INŻYNIERA BUDOWN. — do Działu Wykonaw­

stwa.
Zgłoszenia z życiorysem należy kierować p. a. — 
PPRE, Poznań, ul. Strzelecka 2/6, pokój 626. K4M

Dyrekcja Budownictwa Rolniczego — Inspektorat 
w Nowym Tomyślu, ul. Szopena 12 — zatrudni od 
dnia 1 lutego 1968 r. — następujących pracowników: 
a) GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO — wymagane wyższe 

wykształcenie ekonomiczne i 4 lata praktyki 
w zawodzie albo średnie wykształcenie ekono­
miczne i 7 lat praktyki w zawodzie;

b) ST. KSIĘGOWEGO do Działu Fin.-Księgowego — 
wymagane: wyższe wykształcenie ekonomiczne 
i 3 lata praktyki w księgowości albo średnie 
wykształcenie i 6 Jat praktyki w księgowości;

c) KIEROWNIKA Działu Przyg. Dokumentacji — 
wymagane wyższe wykształcenie techniczne, 
uprawnienia budowlane i 4 lata praktyki, lub 
średnie wykształcenie techniczne, uprawnienia 
budowlane i 9 lat praktyki na stanowiskach 
technicznych;

d) STARSZEGO INŻYNIERA do Działu Przyg. Do­
kumentacji — wymagane: wyższe wykształcenie 
techniczne i 3 lata praktyki zawodowej w bu­
downictwie lub w inwestvciach;

e) 2 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH do Działu 
Przygotowania Dokumentacji — wymagne śred­
nie wykształcenie techniczne i 5 lat praktyki 
w budownictwie;

f) ST. REFERENTA EKONOMICZNEGO do Dz’ału 
Planowania oraz ST. REFERENTA EKONOMICZ­
NEGO do spraw adm.-gospodarczych. Wrmaeane 
wykształcenie średnie i 5 lat praktyki w zawo­
dzie;

g) MASZYNISTKĘ;
h) POMOC BIUROWĄ;
i) KIEROWCĘ.
Wnioski należy kierować pod adresem; Dyrekcja 
Budownictwa Rolriczero w Poznaniu — Inspektorat 
W Szamotułach, ul. Chrobrego 17.

Warunki płacy i pracy do uzgodnienia na miej­
scu. W4P0

Willę wolnostojącą, jed­
no lub dwurodzinną (5 
do 7 izb), do zamieszka­
nia natychmiast w Pozna 
niu, najchętniej blisko 
centrum, lub przj’ przy­
stanku tramwajowym, ku 
pi«*. Tr>ź. Henryk Gra-, 
dzień. Chrzanów, Grur-' 
waldzka, bl. 1/20. K463 '

Personel Ośrodka Szkole 
niowego PGR Naramo­
wice przepraszam za nie­
odpowiednie za eh 6v.-ą n i e 
*ię w d^iu 30. XII. uh. r. 
M. Chrzanowski.
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Boks

0 puchar GKKFiT 
bez Poznania

Plenum Polskiego Związku Bo­
kserskiego dokonało poazialu na 
grupy i losowanie pucharu junio­
rów GKKFiT, oraz pucharu mło­
dzieżowego PZB. W pucharze ju­
niorów wystąpi 15 zespołów bez 
Poznania, urużyny podzielono na 
trzy grupy. Do grupy pierwszej 
zaliczono; Zieloną Gorę, Szczecin, 
Koszalin, Bydgoszcz i Gdańsk, do 
grupy drugiej Olsztyn. Warszawę, 
Białystok, Luolin i Łódź, a do trze 
ciej — Wrocław, Opole, Katowice 
Rzeszów i Kraków.

Spotkania o puchar młodzieżowy 
PZB toczyc się będą w dwóch gru 
pach. Do grupy pierwszej wesoły 
drużyny: Bydgoszczy, Łodzi, Gdań 
ska, Koszalina i Zielonej Góry, a 
do drugiej:.Lublina. Białegostoku, 
Krakowa, Rzeszowa i Warszawy. 
W nowej edycji pucharu juniorów 
walczyć mogą zawodnicy urodze­
ni w latach 1952, 1951, i 1950. W 
pucharze młodzieżowym chłopcy 
urodzeni w latach 1948—49.

Poznański Okręgowy Związek 
Bokserski postanowił w tym ro­
ku uczestniczyć w tych zawodach 
pragnąc więcej uwagi poświęcić 
starannemu wychowaniu młodzie­
ży. z których kilku utalentowa­
nych bokserów zasili w najbliż­
szym czasie szeregi seniorów. W 
tej kategorii mamy właśnie w na­
szym okręgu największe braki. 
POZB pragnie natomiast dać mło­
dzieży bokserskiej możność częs­
tych startów w spotkaniach to­
warzyskich, w tym kilkur między­
narodowych.

Decyzja POZB wycofania się z 
wyżej wspomnianych turniejów 
jest dla nas zaskoczeniem. Naszym 
zdaniem pojedynki juniorów i zes 
polu młodzieżowego w dużym 
stopniu ożywiały ubogi u nas se­
zon bokserski i cieszyły sie du­
żym zainteresowaniem wśród pu­
bliczności. (p)

Nowy stadon 
w Krotoszynie

Trwająca od roku 1965 budowa 
nowego stadionu sportowego w 
Krotoszynie ma w tym roku do­
czekać się zakończenia. Będzie to 
inwestycja sięgająca kwoty 3 400 
tys. zł — wybudowana przy znacz 
nej pomocy Totalizatora Sporto­
wego czynów społecznych miejsco 
wego społeczeństwa.

Stadion będzie miał boisko pił­
karskie, boisko treningowe, boi­
ska do piłki ręcznej, koszykówki 
i siatkówki oraz urządzenia lekko 
atletyczne. Stadion ma pomieścić 
2,5 tysiąca widzów na miejscach 
siedzących, a dla dalszych 2 tys. 
będą miejsca stojące.

Krotoszyńscy sportowcy a wraz 
z nimi tysiące kibiców z niecier­
pliwością oczekuje otwarcia nowe 
go obiektu, (ig)

ZGON
PROF. T. DRĘGIEWICZA

W Krakowie zmarł prof. Ta­
deusz Dręgiewicz, jeden z organ! 
zatorów Polskiego Związku Lek­
koatletycznego, długoletni prezes 
Krakowskiego Okręgowego Związ 
ku Lekkoatletycznego, jeden z 
najstarszych i najbardziej zasłu­
żonych międzynarodowych sę­
dziów i ogólnie ceniony działacz 
społeczny. Za zasługi, położone 
dla sportu polskiego przyznano 
Dręgiewiczowi wiele odznaczeń 
m. in. Złoty Krzyż Zasługi i ty­
tuł zasłużonego działacza kultu­
ry fizycznej.

Okręg poznański podsumowuje rok 1967

19 tysięcy zawodników w 190 klubach
uprawia piłkę nożną

Już za tydzień kilkudziesięciu delegatów z całego wojewódz­
twa poznańskiego zbierze się w Domu Kultury MO, gdzie odbę­
dzie Mę Walne Zebranie Sprawozdawcze Okręgowego Związku Pił 
ki Nożnej.

Wielkopolskie piłkarstwo może­
my zaliczyć do średniej klasy kra 
jowej, tak pod względem liczby 
zawodników jak i wyników spor­
towych. Do dalekiej przeszłości 
należą lata kiedy to poznańskie 
zespoły brylowały w ekstraklasie 
państwowej. zdobywając tytuł 
mistrza Polski, czy miano „dębieć 
kich bombardierów” będących po­
strachem najlepszych drużyn kra­
jowych i zagranicznych. Na szczę 
ście, mamy również już za sobą 
okres kompletnego upadku nasze­
go piłkarstwa, kiedy to nie mie­
liśmy ani jednego przedstawiciela 
nawet w II lidze. Od pewnego cza­
su obserwujemy stały, co prawda 
niewielki wzrost poziomu gry 
wielkopolskich piłkarzy. Uwidocz­
niło się to m. in. wprowadzeniem 
do II ligi dwóch poznańskich dru­
żyn: O impii i Lecha. Do mety 
(czołówka krajowa) jeszcze dale­
ko, ale w każdym razie możemy 
mieć nadzieję, że za kilka lat na­
si piłkarze będą częściej wygry­
wali swoje spotkania niż obecnie.

Pod koniec 1967 roku okręg po­
znański dysponował ponad 19 ty-

Rozwój sportu
wśród inwalidów

Międzyspółdzielcze Ognisko Spor 
towe Inwalidów, zarejestrowane 
przy Zrzeszeniu Sportowym 
„Start” w Poznaniu poszerzyło 
swoją działalność na teren całej 
Wielkopolski. Ognisko posiada oso 
bowość prawną i zrzesza już kil­
ka kół.

Na 36 spółdzielni inwalidzkich 
w Wielkopolsce koła sportowe u- 
tworzone zostały przy: Spółdziel-
ni „Rozwój” w 
„Wiosna” Ludów” 
przy KS Calisia, Sp,
Ostrowie Sp.

Rawiczu, Sp. 
we Wrześni, 
„Nadzieja” w 

„Kopernik” i
„Start” w Lesznie. Każde z tych

120 członków.zrzesza po 100 do __ _______...
Sportowcy-inwalidzi spółdzielni m.
Poznania zrzeszeni są w miejsco­
wym wspólnym Ognisku.

Instruktorami kół są najczęściej 
absolwenci WSWF. Zależnie od 
lokalnych warunków uprawiane 
są różne dyscypliny. W Poznaniu, 
Kaliszu i Ostrowie, gdzie mamy 
kryte pływalnie ta dyscyplina ma 
licznych zwolenników. W lecie po 
pularnym sportem jest łucznictwo 
oraz turystyka. Obecnie działal­
ność sportowców - inwalidów, ko­
biet i mężczyzn koncentruje się 
na grze w siatkówce, tenisie sto­
łowym i szachach.

Do Ogniska w Poznaniu i wspom 
nianych wyżej kół przyjmuje się 
również inwalidów nie zatrudnio­
nych w spółdzielniach inwalidz­
kich. Siedziba Ogniska w Pozno- 
niu mieści się przy ul. Słowackie­
go 22. (x)

siącami piłkarzy zrzeszonych w 
190 klubach. Ta wielka (w porów­
naniu z innymi dyscyplinami spor 
towymi) armia ludzi walczyła o 
mistrzowskie punkty w wielu kla­
sach jak H liga. Liga międzywoje 
wódzka i okręgowa, klasy A, B, C 
oraz w rozgrywkach przeprowa­
dzanych przez podokręgi w Ostro 
wie .Lesznie, Koninie i Pile. Nie 
należy zapominać o piłkarskiej 
młodzieży, która grała w klasach 
juniorów i trampkarzy, podzielo­
nych dodatkowo na wiele grup 
wiekowych i terytorialnych. W 
lidze juniorów mamy dwie grupy, 
poza tym 8 terytorialnych grup ju 
niorów i 11 trampkarzy. W kla­
sach młodzieżowych kontynuowa­
no w ubiegłym coku akcję wydłu­
żania cyklu rozgrywek mistrzow­
skich przez zwiększenie liczby dru 
żyn w poszczególnych grupach. 
Realizowano w ten sposób prze­
pis mówiący że każdy klub posia­
dający zespół w klasie seniorów 
musi również wystawić do rozgry 
wek zespoły juniorów i trampka­
rzy. Nie wszyscy jednak stosowali 
w praktyce to zarządzenie i dla­
tego OZPN zamierza w najbliż­
szym czasie postawić sprawę bar­
dzo ostro i w wypadku niezgłosze 
nia do rozgrywek juniorów i 
trampkarzy wyciągnąć wobec klu 
bu daleko idące konsekwencje.

Problemom młodzieży piłkarskiej 
władze poznańskiego OZPN-u po­
święcają wiele uwagi. Sekcja mło 
dzieżowa kierowana przez A. Gła­
dysza pracowała w 4 komisjach: 
do spraw juniorów i trampkarzy, 
młodzieżówki, szkół podstawowych 
i szkółki piłkarskiej. Szeroki był 
zakres pracy tej sekcji. Jej przed 
stawiciele odbywali narady z nau 
czycielami WF szkół podstawo­
wych, pomagali w przeprowadze­
niu rozgrywek dla drużyn tych 
szkół organizowali i kontrolowali 
spotkania i obozy kadry juniorów 
oraz reprezentacji młodzieżowej 
okręgu przed rozrywkami o Pu­
char im. dr Michałowicza oraz Pu 
char Spartakiady Tysiąclecia Pań­
stwa Polskiego. Niestety, wysiłki 
sekcji młodzieżowej zmierzające 
do szerokiego rozpropagowania ak 
cji zdobywania odznak młodego 
piłkarza oraz kółek olimpijskich 
nie znalazła właściwego zrozumie­
nia w poszczególnych klubach. W 
okresie sprawozdawczym młodzi 
piłkarze zdobyli 330 odznak, jed­
nak nie przyznano nikomu Kołka 
Olimpijskiego, gdyż kluby nie na­
desłały protokołów z przeprowa­
dzonych prób sprawności ogólnej. 
W lecie ubiegłego roku odbył się 
letni obóz szkoleniowy dla mło­
dzieży piłkarskiej, który wykazał, 
że sprawność ogólna zawodników 
jest niewystarczająca a ich umie­
jętności techniczne także pozosta­
wiają wiele do życzenia. Jest to 
wynikiem nie najlepszej jeszcze 
pracy trenerów klubowych, któ­
rzy trampkarzom i juniorom po­
święcają stanowczo zbyt mało cza 
su. Młodzież trenuje na ogół tylko 
dwa razy w tygodniu co przy o- 
becnym wzroście poziomu w piłce 
nożnej jest niewystarczające.

Poza sprawami młodzieży piłkar 
skiej Walne Zebranie Sprawo­
zdawcze będzie miało do rozwią­
zania jeszcze wiele innych próbie 
mów, które nurtują wielkopolskie 
piłkarstwo. Niewątpliwie rozwią­
zanie chociażby części z nich na 
pewno umożliwi wielkopolskiej 
piłce nożnej awans w kierunku 
cżołówki krajowej, (s)

Piłka ręczna

iugosłowiankl 
grają 

w Poznaniu
Poznański Energetyk spro­

wadził na dwa występy do Po­
znania zespół kobiecy RK Pro 
gir z Jugosławii. W dniach 23 
i 24 bm. Jugosłowianki zmie­
rzą się z piłkarkami Energety­
ka w sali przy ul. Marceliń- 
skiej. Początek zawodów każ­
dego dnia o godz. 17. (x)

Bajd loite brio rozpoczęty
Pierwsze metdlun^i z tras

14 zgłoszonych samochodów wystartowało w piątek w pjźnych godzi­
nach wieczornych z Warszawy. Pierwszy na trasę ze stadionu Legii 
wyruszył samochód nr 193 z*polską załogą Sobiesławem Zasadą i Je­
rzym Dobrzańskim. Kilkutysięczna publiczność, która przybyła na 
stadion mimo późnej pory i mrozu, serdecznie żegnała naszego mi­
strza, podobnie jak i pozostałych uczestników tej imprezy.
Tegoroczny rajd po raz pierw­

szy przebiegał przez Ziemię Lu­
belską wzbudzając olbrzymie za­
interesowanie jej mieszkańców. 
Na całej trasie od Warszawy do 
Lublina, mimo że ten etap jazdy 
odbywał się nocą, uczestnicy raj­
du byli gorąco witani przez licz­
nie zgromadzonych na trasie mie­
szkańców. W Lublinie na rajdów 
ców czekało kilka tysięcy ludzi. 
Serdecznie powitali oni zawodni 
ków, którzy zameldowali się tu­
taj w oznaczonym czasie. Przy­
było 14 załóg, które wystartowa 
ły z Warszawy.

W BIAŁYMSTOKU 
ZAMELDOWALI SIĘ WSZYSCY

Do Białegostoku na punkt kon­
troli czasu jako pierwsza o godzi 
nie 5.31 przyjechała załoga holen 
derska nr 205 — Slomaker i Tay­
lor na NSU - 1000. Drudzy byli 
zawodnicy NRF na Oplu - Kade­
cie nr 200 — Super i Vogt. Jako 
trzeci przyjechali Polacy Zasada 
i Dobrzański nr 198 na białym 
Porsche. Później w odstępach kil 
ku lub kilkunastu sekundowych 
pojawiło się pozostałych 11 za­
łóg, w tym wszyscy Polacy.

O godzinie 7.29 nastąpił start 
na punkcie kontroli czasu. Zasa­
dę i Dobrzańskiego, którzy star­
towali pierwsi — gorąco oklaski­
wano i żegnano życzeniami kwa­
dratowych kół.

ETAP OLSZTYŃSKI
Przy dobrej pogodzie uczestni­

cy rajdu w godzinach południo-

Polscy lekkoatleci
przed Igrzyskami Europejskimi

12 polskich lekkoatletów stanie na starcie II Europejskich Igrzysk 
Halowych, które zostaną rozegrane w dniach 9—10 marca w Ma­
drycie.

W składzie ekipy znajdą się 
prawdopodobnie obie sztafety męs 
kie 4X100 i 4X400 m. Hala, w któ-

Łódzkie spotkania 
szachistów

Dzisiaj w Łodzi reprezentacja 
POZS^ach rozgrywa międzyokrę- 
gowy mecz na 10 szachownicach. 
Korzystny dla nas wynik meczu 
stoi pod znakiem zapytania wobec 
osłabienia poznańskiej ekipy bra­
kiem Zb. Dody, który przebywa 
w Holandii.

* .Indywidualne mistrzostwa 
Polski na rok 1968, wobec rezyg­
nacji Dolnośląskiego Zw. Szach, 
zostaną przeprowadzone w Łodzi. 
12 lutego na starcie krajowego 
championatu stanie 16 czołowych 
szachistów. Oto nazwiska finali­
stów: Doda (obrońca tytułu). Bed­
narski, Filipowicz, Schmidt (Po­
znań), J. Adamski, Witkowski, Ko- 
stro. Grąbczewski. Sydor, Jam- 
roz, Śliwiński, Żółtek, Schinzel, 
Lewi, Bernard (Poznań), Pytel.

(nt)

rej zostaną rozegrane zawody, po­
siada bowiem 7-torową bieżnię o 
obwodzie 417,6 m po prostej — 
91,6 m. Biegacze będą mieli więc 
w Madrycie dobre warunki startu. 
Ustalona została dość liczna 23- 
osobowa grupa zawodników, spo­
śród których wyłoniona zostanie 
ekipa na Madryt. Są tu sprinterzy, 
plotkarze, tyczkarze, skoczkowie 
w dal i wzwyż oraz miotacze 
kulą.

Część ekipy przed startem w 
Madrycie uda się na 2-tygodniowe 
zgrupowanie do NRD. Wyjazd do 
Berlina nastąpi 23 lutego. W Ber­
linie nasi lekkoatleci wezmą u- 
dział w dwóch startach kontrol­
nych. W grupie tej są: 100 m: Ma-
niak. Dudziak, Jaworski,
nowski, Wagner. 400 m:

Roma- 
Badeń-

ski Balachowski, Borowski, Wer­
ner, Korycki. 110 ppł: Kołodziej­
czyk, Wodzyński, Jóźwik. Majch­
rzak. Skok wzwyż: Czernik, Szwar 
czewski.

Pozostali kandydaci do reprezen 
tacji trenować będą w kraju. Są 
to: 110 ppł.: Wysocki, skok w dal: 
Stalmach, skok o tyczce: Węcek, 
Sokołowski, Butscher, Markowski 
pchnięcie kulą: Komar. (PAP)

wych zameldowali się w punk­
cie kontroli czasu w Olsztynie. 
14 samochodów przyjechało do 
Olsztyna z dużym zapasem cza­
su. Pozwoliło to zawodnikom 
zjeść spokojnie posiłek. Wszyscy 
przyjechali w dobrej kondycji, 
nie zanotowano też żadnych de­
fektów samochodów.

W GDAŃSKU 
WZOROWY PORZĄDEK

Na punkt kontroli czasu w Gdań 
sku, jako pierwsza przybyła zało­
ga nr 193 — Sobiesław Zasada i Je 
rzy Dobrzański. Polacy przyjecha 
li przeszło godzinę przed, przewi­
dzianym regulaminem, wyrusze­
niem w dalszą drogę. O godz. 16.05 
pierwszy wyruszył w dalszą drogę 
Sobiesław Zasada, a za nim w 
komplecie wszystkie pozostałe za­
łogi warszawskiej trasy.

Uczestnicy rajdu, byli zachwyce­
ni nie tylko serdecznym przyję­
ciem ze strony wielotysięcznych 
rzesz mieszkańców Gdańska, ale 
i pięknej scenerii, w której uloko 
wano punkt kontroli czasu. Hen­
ryk Ruciński stwierdził, że drogi 
były na ogół w dobrym stanie, 
zwrócił również uwagę na zdyscy 
pilnowanie publiczności na całej 
trasie, nie utrudniającej w tym 
roku jazdy kierowcom.

MELDUNKI
Z TRAS EUROPEJSKICH

Z tras donoszą, że wszystkie za 
łogi kontynuowały rajd. Najcięż­
sze warunki panują na trasie a- 
teńskiej. Zarówno na terenie Gre 
cji jak i Jugosławii samochody 
przedzierały się przez śnieżne za 
spy. Podobnie było z zawodnika 
mi, którzy wystartowali z Monte 
Carlo i Lizbony. Również trasa 
z Oslo, wiodąca przez Norwegię 
i Szwecję, jest zasypana śnie­
giem. We Francji i NRF pada 
deszcz, lub występują zamglenia.

PIERWSI PECHOWCY
Po południu agencje doniosły 

o wycofaniu się z rajdu dwóch 
pierwszych samochodów. Obie 
załogi wystartowały z Monte Car- 
lo i musiały zrezygnować z dal­
szej jazdy w Alpach. Są to Am- 
brosini i Peri nr 42 z Madaga­
skaru oraz Włosi Trentini i Pie-
tri nr 65. (o—za)

Akrobatyka 
sportowa 

na ekranie IV
Przed rokiem, w telewizyjnym 

spotkaniu międzypaństwowym Pol 
ska — ZSRR w akrobatyce spor­
towej nasi reprezentanci zwycię­
żyli bardzo silnych rywali 104:103,6 
pkt. Mecz w którym drużyna ra­
dziecka ćwiczyła w Moskwie, a 
polska w Warszawie, okazał się u- 
danym eksperymentem telewizyj­
nym i dostarczył wiele emocji. W 
najbliższą niedzielę, 21 bm. o godz. 
15-tej zespoły ZSRR i Polski zmie 
rzą się w rewanżowym pojedyn­
ku, rozgrywanym na identycz­
nych zasadach. W programie me­
czu jest 11 konkurencji. (PAP)

TEATRY

STYCZEŃ
21

Agnieszki

Wincentego
Niedziela

22
Poniedziałek Słońce: 7.51—16.17

W POZNANIU

NIEDZIELA

POLSKI — g. 19 „W mrokach zło 
tego pałacu”; NOWY — g. 19 „Be- 
renika”; OPERA — g. 19 „Truba­
dur”; OPERETKA — g. 15, 
„Mam’zelle Nitouche”; MARCI­
NEK — g. 11 i 17 „Teatrzyk 
Jeana”.

W poniedziałek nieczynne.

W WOJEWÓDZTWIE

NIEDZIELA

GNIEZNO: „Na dnie”.

PONIEDZIAŁEK
GNIEZNO: „Cudzoziemszczy­

zna”. 
W WOJEWÓDZTWIE

NIEDZIELA

KALISZ: „Świętoszek”.

KINA
NIEDZIELA I PONIEDZIAŁEK

GNIEZNO Lech: „Anioł zagła­
dy” i „Szare kaczątko”, poniedz. 
„Delegat floty”; Polonia: „ostat­
nie polowanie”, poniedz. „Czarna 
pantera”; KOŚCIAN: „Stajnia na 
Salvatorze”, poniedz. nieczynne; 
ŚREM Słonko: „Grek Zorba”; 
ŚRODA: „Niezłomny wiking”, po 
niedziałek nieczynne; SZAMOTU­
ŁY: „Zycie zamku”, poniedz. 
„Czarny dzień w Black Rock”; 
WĄGROWIEC: „Wojna i pokój” 
(I i II s.), poniedz. nieczynne; 
WRZEŚNIA: „Małżeństwo po wło­
sku”, poniedz. nieczynne.

CHODZIEŻ Ceramik: „Spadek”, 
poniedz. „Fanfan Tulipan”; No­
teć: „Jowita”, poniedz. „Głosuję 
na miłość”; CZARNKÓW: „We­
sterplatte” poniedz. niczynne; GO­
STYŃ: „Sublokator”, poniedz. nie 
czynne; JAROCIN: „Rzeka Czer­
wona”: KALISZ Kosmos: „Czterej 
pancerni i pies” (I i II zestaw);
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Oaza: Waleczni przeciw rzym­
skim legionom”; Stylowe: „Zamro 
żonę błyskawice” (I i II s.); KĘP­
NO: „Działa Navarony”, poniedz. 
nieczynne; KONIN Górnik: „Po 
wielkiej burzy”, poniedz. „Miłość 
surowo wzbroniona”; KŁODAWA: 
„Testament Inków”; poniedz. nie­
czynne; KOŁO: „Mroźny pora­
nek”, poniedz. „Życie małżeńskie” 
(I i II cz.); KROTOSZYN: „Sa- 
brina”. poniedz. nieczynne; LESZ 
NO: „Osiodłać wiatr”, poniedz. 
„Było nas czworo”; MIĘDZY­
CHÓD: „Wojenka, wojenka” i 
„Darling”, poniedz. nieczynne; 
OSTRÓW Roma: „Kopciuszek w 
potrzasku”; Słońce: „Rodan — 
ptak śmierci”; OSTRZESZÓW: 
„Radość o poranku”, poniedz. 
nieczynne; PIŁA Iskra: „Panie i 
panowie”; Koral: „Kto chce za­
bić Jessy”, poniedz., „Królowa 
stacji benzynowej”; PLESZEW: 
„Morderca zostawia ślad”; po­
niedziałek nieczynne: RAWICZ: 
„Stajnia na Salvatorze” i „Szyf­
ry”, poniedz. nieczynne; SŁUP­
CA: „Chudy i inni” i „Książę i 
żebrak”, poniedz. nieczynne; 
TRZCIANKA: „Wózek dla wnu­
ka”, poniedz. nieczynne; TUREK 
Jutrzenka: „Wczoraj, dziś, jutro” 
i „Milicja poszukuje”, poniedz. 
„Galia” i „Dzieci kapitana Gran 
ta”; Tur: „Gentleman z cocody”, 
poniedz. nieczynne; WOLSZTYN: 
„Jak zdobyto dziki zachód”, po­
niedziałek nieczynne.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 12—21 
„Zwiedzamy Europę” cz. I.

MUZEA

NIEDZIELA

Archeologiczne (Wodna 37) — g. 
10—14.

Historii m. Poznania (Stary Ry­
nek) — 10—15.

Historii Rucbo Robotniczego fSt.
Rynek — Odwach) — g. 10—15.

Instrumentów Muzycznych (St.
Rynęk 45) — g. »—15.
Kultury I Sztuki Ludowe) (Mo­

stowa 7) — nieczynne.
Narodowe fal /Marcinkowskiego 

9) — g. 10—15.
Przyrodnicze'1 (Świerczewskiego 

19) — g. 9—16.
Rzemiosł Artystycznych (Zamek 

Przemysława) — g. 10—15.
Wielkopolskie Muzeum Wojsko­

we (St. Ryneln — nieczynne.
Wyzwolenia Poznania (Cvtade- 

a» - nlecrmne
Muzeum w Rogalinie — g. 10—16.

Muzeum w Gołuchowie — g. 10— 
16.

W poniedziałek nieczynne.

WYETAWY

NIEDZIELA
PTF (Paderewskiego 7) — Wy­

stawa fndvwidualna K. Wendlan- 
da — g. 10—15 (do 30 bm.).

Muzeum Archeologiczne (Wodna 
27) — .Krzemionki Opatowskie” 
— g. 10—14.

Muzeum Narodowe — „Malar­
stwo hiszpańskie w zbiorach pol­
skich” — g. 9—15.

Muzeum Rzemiosł Artystycznych 
— „Porcelana i srebra rosyjskie” 
— g. 10—15.

ZPAP — Arsenał (St. Rynek) — 
prace Jadwigi Eichlerowej — g. 
10—17 (do 28 bm.).

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
wystawa barwnych reprodukcji 
„Japonia” — g. 10—20 (do 25 bm.).

BWA (St Rynek) — Arsenał — 
„Szkło artystyczne” Milusć i Re- 
nć Roublckov oraz „Malarstwo” 
Jerzego Skrebca — g. 10—17 (do 
4. II.).

RADIO

NIEDZIELA — PROGRAM I: 
Fala 1322 m i UKF 66,62 MHz (do 
g. 16); 8.15 M. Mielczewski — 
Canzona prima; 8.30 Przekrój Mu­
zyczny Tygodnia; 9.05 „Fala 56”; 
9.15 Magazyn Wojskowy: 10 Dla 
dzieci w wieku przedszkolnym: 
„Dla babci!” słuch.; 10.20 Dla was 
gramy i śpiewamy; 10.40 Konc. ży­
czeń; 11.40 „Omnibusem po Ediso- 
nii”; 12.10 Gra duet fortep. W. 
Kisielewski i M. Tomaszewski; 
12.20 „Musical morski”; 13.20 Gra 
„Hollywood Bowl Symphony Or­
chestra”; 13.35 Przegląd prasy li­
terackiej; 13.45 „Rozgłośnia har­
cerska”; 14.30 „W Jezioranach”; 
15 Piosenka m/esiąca; 15.30 Popo­
łudnie z muzyką; 16.05 Tygodn. 
przegląd wydarzeń międzynar.; 
16.20 Wybieramy premiere roku 
1967 — „Madame Bovary” słuch.; 
17.30 Muz. tan.; 18.05 Konc. Ork. 
PR pod dyr. St. Rachonia; 18.45 
„W Serbach był kot” opow.; 19.15 
„Przy muzyce o sporcie”; 20 „Sie- 
dóm dni w kraju i na świecie”; 
20.31 Śpiewa M. Koterbska; 20.35 
„Matysiakowie”; 21.05 Recital 
skrzypcowy R. Ricci; 21.30 Gra ze­
spół instrument. K. Sadowskiego; 
21.45 Radiokabaret „Trzy po trzy”: 
22.45 Mel. tan w modnych ryt­
mach; 0.10 Program nocny z Kra­
kowa.

WIADOMOŚCI: 6. 7, 8, 9. 12.06, 
16, 23, 24. L 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m I UKF 
69,74 MHz; 8 „Moskwa z melodią 
i piosenka słuchaczom polskim”- 
8.35 „Radioproblemy”: 10 Pozn. 
konc. życzeń; U Teatr Adaptacji: 

„O panu Twardowskim”; 12.10 
Warszawski Tygodnik Dźwięko­
wy; 12.35 Poranek Symf.; 13.39 
Polska muz. ludowa; 14 Poetycki 
konc. życzeń; 14.30 „Koncert za­
kochanych”; 15 Dla dzieci: „Cza­
rodziejski młyn” słuch.; 15.45 Gra 
Zesp. B. Hardego; 16 Kabaret ra­
diowy w noworocznym progra­
mie; 16.30 Konc. chopinowski — 
B. Dawidowicz, fortepian; 17.05 
„O czym mówią w świecie”; 17.30 
Program z dywanikiem; 18.35 zna 
ne zesp. rozrywk. i jazzowe; 19 
Rewia piosenek; 19.30 „Wszystko 
dla naszej mamy” słuch.; 20.15 
Muzyka; 20.32 Muz. tan.; 22 Ogól­
nopolskie i Pozn. wiadom. spor­
towe; 22.30 Niedzielne wieczory 
muzyczne z nagrań Ork. PR i TV 
w Krakowie pod dyr. J. Gerta; 23.36 
Na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 12.06, 17, 21. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66.62 MHz; 
17.05 Niedzielne rytmy; 17.30 „Sza­
tański spisek”; 17.40 Mój magneto­
fon; 18 Ekspresem przez świat; 
18.05 Polihymnia nie całkiem serio; 
18.20 Opowieść przy kominku; 
18.35 Kronika duetu — Simon i 
Garfunkel; 19 Parada oszustów — 
„Ile jest warta lewa noga” — 
słuch,; 19.25 „Grand valse brillan­
te” — śpiewa Ewa Demarczyk; 
19.40 Muzyka i film — „Noc gene­
rałów”; 20 Na estradzie A. Janow­
ska; 20.20 Tylko po hiszpańsku; 
20.35 Jazz na szczycie; 20.55 Tylko 
Po grecku; 21.10 „Dziewczęta w 
letnich sukienkach” — słuch.; 21.25 
Powracająca melodyjka „Plaisir 
d’amour”; 21.46 Opera — A. Boro­
dina „Kniaź Igor”; 22.07 Śpiewa 
Joan Baez; 22.20 UU-KF — maga­
zyn; 23 Karnet balowy — wiersze 
M. Pawlikowskiej-Jasnorzewskiej; 
23.05 „Muzyka nocą”; 23.50 Śpiewa 
zespół „The Seekers” (Australia).

PONIEDZIAŁEK — PROGRAM I: 
Fala 1322 m i UĘtF 66,62 MHz (od 
g. 15 do 17); 8.18 Mel. rozrywk.;
8.44 „U historyków wojskowych”; 
9 Dla kl. I i II „Zgadywanki-malo- 
wanki”; 9.20 Konc. Małej Ork. Dę­
tej pod dyr. H. Beimcika; 9.40 Muz. 
ludowa różnych narodów; 10 „Sen­
tymentalna historia” opow.; 10.20 
Muz. polska; 11 Dla kl. VII „COj w 
akcji” słuch.; 11.25 Gra duet forte­
pianowy W. Kisielewski, M. Toma­
szewski; 11.35 „Wieś tańczy i śpie­
wa”; 12.10 Kwadrans mel. filmo­
wych; 12.40 „Więcej, lepiej, taniej”; 
13 Dla kl. III i IV „Uczmy się śpię 
wać”; 13.20 Z muz. hiszpańskiej i 
brazylijskiej; 14 Konc. rozrywk.; 
14.45 Recital oruanowy; 15.05 Z ży­
cia ZSRR; 15.25 „Radiowa skrzyn­
ka muzyczna”; 15.50 „Przezorny za­
wsze ubezpieczony”; 16 „Popołud­

nie z młodością”; 18 „W blasku sce 
ny i sławy”; 18.45 Kurs j, rosyj­
skiego; 19.10 „Naukowcy — rolni­
kom”; 19.30 „Wojsko, strategia, ob 
ronność”; 19.45 Pieśni powstania 
styczniowego; 20.31 Studio Współ­
czesne „Gwiazda Piołun” słuch.; 
21.20 Spotkanie przy półce — W. 
Gliński; 21.35 Spotkanie z operą; 
22.05 „Indonezja” ostatnia część re 
portażu literackiego A. Brauna; 
22.25 Jazz od frontu i od kuchni; 
23.15 Utwory Fr. Schuberta; 0.10 
Program nocny z Gdańska.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12,06, 15, 
17.55, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz (od g. 14.45); 7.52 „Melo­
die na dzień dobry”; 8.15 Kurs j. 
ang.; 8.35 Międzynar. Uniwersytet 
Radiowy U.R.I.T. wykład pt. „Kal­
kulatory i elektroniczne maszyny 
cyfrowe w przemyśle”; 8.45 Mel. 
rozrywk. gra Ork. Manuela; 9 Po­
pularne tańce symf. różnych naro­
dów; 9.30 „W Jezioranach”; 10.05 
„Na różnych instrumentach”; 10.50 
„Dzień puszczyka” ode. 7 pow.; 
11.20 Tematyka dziecięca w muz. 
franc.; 12.25 „Kompozytor i jego 
piosenki” — Piotr Leśnica; 12.45 
„Mało znane, a cenne”; 13 Czas do 
brych gospodarzy; 13.30 „Pieśń o 
wędrującej głowie” fragm. prozy 
J. B. Rychlińskiego; 14 Muz. opero 
wa; 14.35 „Fala 56”; 14.45 „Pół go­
dziny teatru”; 15.30 Dla dzieci star 
szych „Z ołówkiem i paletą” ga­
węda; 15.50 Muzyka; 16.05 Public, 
międzynar.; 16.15 „Hasło — serce”; 
17.25 Z cyklu „Wybieramy zawód”; 
17.40 Reportaż społ.; 17.55 Poniedzięl 
ne remanenty sport. E. Pacholskie­
go; 18.10 Gra Zesp. J. Miliana; 18.25 
„Wielkopolska powiatowa” — re­
portaż; 18.45 „Skazani na morze” 
korespondencja z Norwegii \ M. 
Słotwińskiego; 19.05 Muz. i Aktual­
ności; 19.30 Konc. z nagrań Ork. 
Kameralnej PRiT w Katowicach; 
21.40 Nowiny i nowinki muzycznej 
22.10 Do tańca grają orkiestry Lew- 
rance’a Wolka i Victora Silvestra; 
22.30 Ambicje i starty; 22.45 Kon­
cert Chóru a cappella PR i T w 
Krakowie pod dyr. T. Dobrzań­
skiego; 23.05 Gra Ork. Tan. PR 
pod dyr. E. Czernego; 23.35 Mel. na 
dobranoc. I

WIADOMOŚCI: 5, 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 10, 12.05, 16, 19, 21, 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 
MHz; 17.05 Quodlibet — czy­
li co kto lubi; 17,30 „Sza­
tański spisek” — ode. 25 pow.; 

17.40 Memphis Slim i bluesy; 18 
Ekspresem przez świat; 18.05 Ty­
dzień na UKF-ie; 18.20 Wariant 
wariactwa — gawęda; 18.30 R. 
Waschko i jego płyty — Muzyka 
„spod serca”; 19 Co wieczór po­

wieść — 10 ode. „Potopu”; 19.30 
Dwie zmiany przy dwóch fortepia­
nach; 19.45 1:1 — o sporcie rozma­
wiają B. Tomaszewski i St. Wy­
socki; 20 Piosenki sprzed kamery; 
20.20 Pół żartem przy pół czarnej 
z Z. Raciborską; 20.35 Muzyka z 
jednej płyty — Kay Winding w ryt 
mie surfa; 21 Kalejdoskop Posej­
dona; 21.20 Kram z piosenkami; 
21.45 Opera — J. Offenbacha „Opo­
wieści Hoffmanna”; 22.07 Śpiewa 
Harry Belafonte; 22.15 Nie czyta­
liście — to posłuchajcie; 22.35 Pre­
ludium; 23 Karnet balowy — wier­
sze M. Pawlikowskiej-Jasnorzew­
skiej; 23.07 „Muzyka nocą”; 23.50 
Śpiewa Christophe (Francja).

FELEW1ZJA

NIEDZIELA: 9.35 — TV Kurs 
Rolniczy „Tucz mięsny trzody 
chlewnej”; 10.10 — Przypominamy 
radzimy; 10.20 — „Spotkanie z 
Szalapinem” — film dokument, 
prod. radź.; 11.45 — PKF; 11.55 — 
„Jedziemy na łów”; 12.20 -r Windo 
mości; 12.30 — „Historia tysiąca 
parowozów” — dokument, film 
radź.; 13 — „Poranek muzyczny” 
w wyk. krakowskiej ork. Polskiego 
Radia i TV pod dyr. St. Hasa; 13.50 
— „Cuda i dziwy” — estrada poe­
tycka dla dzieci. Wybór i układ 
— Wanda Szarewicz; 14.20 — Prze­
miany; 15 — Międzynarodowy
mecz TV w akrobatyce sportowej 
Polska — ZSRR. Sprawozdanie z 
Warszawy i Moskwy; 16.15 — Pio­
senki — Arsena Dedie’a; pro­
gram rozrywkowy; 16.55 — „Czas 
przystosowania” z cyklu — „Lu­
dzie i zdarzenia”; 17.10 — Teatr 
TV — „Spadek na kredyt” — Ka­
rola Nosver’a — komedia TV o- 
parta na motywach opowiadania 
— Marka Twaina; 18.05 — „Pia­
stowski zamek” z cyklu: „Piór­
kiem i węglem”; 18.25 — Z cyklu: 
„Spotkania z pisarzem” — Ta­
deusz Breza; 18.50 — „Ja gore” — 
polski film TV z cyklu: „Opowie­
ści niezwykłe” wg opow. Henryka 
Rzewuskiego; 19.20 — Dobranoc; 
19.30 — Dziennik; 20.05 — „Wizyty” 
— program rozrywk.; 20.40 — „Cho 
dząc po Moskwie” — fab. film 
radź.; 21.50 — Niedziela sportowa.

PONIEDZIAŁEK: 16,55 — Wiado­
mości; 17 — Dla dzieci kino „Ptyś”; 
17.26 — Dla młodych widzów — 
„Zrób to sam”; 17.45 — Eureka — 
magazyn popularno-naukowy; 18.15 
— „Może w odległej gdzieś krai­
nie” — program muzyczno-literac- 
ki, (Zamek Przemysława); 18.50 — 
Kino Krótkich Filmów; 19.20 — Do 
branoc i dziennik; 20.05 — Teatr 
TV — „Babia Góra”; 21.15 — „Go­
dzina duchów” — film dokument, 
prod. NRD; 22.25 — Dziennik.

TV zastrzega prawo zmian w pro 
gramie.


